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Nowe zwycięstwo 
ludu francuskiego W obecności towarzysza Stalina 
PARYŻ (PAP}. - Izba Oskar

teń paryskiego sądu apelacyj
nego zwolniła w piątek trzech 
11a trlotów aresztowanych za 
ud.ział w manifestacji przeciw
k.i gen. Ridgway'owi - Chri· 
~tiane Radler, Yves le Drean 
oraz Ericka Shacbta. Osiemna
stoletnia Christiane Radler o
świadczyła, że w więzieniu zo
stała ciężko pobita przez po
licję. 

I 

odbył się 
wielki 

na lotnisku T uszyno 
pokaz radzieckiego 

pod Moskwq 
lotnictwa 

ORGAN KW I KŁ POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ' ROBOTNICZEJ 
· MOSKWA (PAP}. - Na lot

nisku Tuszyno pod Moskwą 
odbył się wielki pokaz lotni
czy. Dzień Swięta Lotnictwa 
jest zawsze doniosłym wyda
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-------·------------------- Moskwy. Od wczesnych go• 

l{anał Zeglowny im. W. I. Lenina 
p racuje dla komunizmu, d la pol(oju 

Uroczyste otwarcie drogi wodnej Wołga-Don 
MOSKWA (PAP). - W niedzielę, 27 bm. nastą

piło uroczyste otwarcie W otżańsko - Dońskiego Kanału 
Zc-glownego im. Włodzim[erza Lenina. 

orkiestr. Wielkie święto rozpo
częło się wiecem, który zaga Ił 
sekretarz Stalingradzkicjlo 
Ko111itetu Obwodowego 

skie. Było to radosne świeto WKP(b) - I. Gl'iszyn. Bierze
narodu radzieckiego, narodu my udział - powiedział on -

'budowniczego, który swą oo- w wielkim historycznym świe
kojową, twórczą pracą przeo- cie, które na wieczne czasy za
braża przyrodę. pisane zostanie w historii bo-
Szeroką równinę brze2U haterskiego budownictwa ko-

nie tylko wewnętrznym zwy
ciestwem narodu radzieckiego. 
Masy pracujące wszystkich 
krajów traktują zakończenie 
budowy Kanału Wołga - Don 
jako nowy, wielki wkład w 
sprawę pokoju na całym świe
cie. 

dzin rannych z dworców kole
jowych odjeżdżały bez przer
wy specjalne pociągi do Tu-
1zyno. Po udekorowanych fla
eaml lotniczymi ulicach i szo
sach ciągnął się sznur 1amo
chodów, autobusów i tramwa
jów. Setki tysięcy ludzi zebra
ło się na odświętnie udekoro
wanym zielonym polu lotnis
ka, aby podziwiać mistrzostwo 
radzieckich lotników, pilotów 
szybowcowych i spadochro
niarzy. Przy akompaniamencie 
muzyki rozbrzmiewają nad 
lotniskiem pełne radości pie
śni o kraju radzieckim. 
Wśród burzliwych oklasków 

i entuzjastycznych owacji 
zgromadzonych tłumów na 
trybunie rządowej zajmują 
miejsca - Józef Stalin oraz 
przywódcy partii bolszewic
kiej i rządu radzieckiego. 

również piloci sportowi z in
nych miast. 

W drugiej części pokazu lot
niczego wzięli udział piloci 
wojskowi, demonstrując wspa
niały kunszt lotniczy. 

Z dumą i radością podziwia
ły setki tysięcy ludzi n11 lot
nisku tuszyńskim mistrzostwo 
lotników, ich śmiałość i od
wagę. W powietrzu znajdulll 
się samoloty odrzutowe kon
strukcji Mikojana. Ich szyb
kość jest tak wielka, że trud
no nawet śledzić wzrokiem 
przelot tych aparatów. Pory
wający, zapierający dech w 
piersiach widok sprawiały ~a
mołoty odrzutowe lecące sobie 
na spotkanie. Z ogromną szyb
kością zbliżały się ku sobie i 
rozchodziły dwa klucze samo
lotów wykonując jednocześnie 
pętle, świece i inne figury 
wyższego pilotażu. Następnie 

dwie grupy samolotów - po
ścigowców tej samej kon
strukcji po 5 i 9 samolotów w 
każdej grupie, wykonały ze
społowy pilotaż. Burzliwymi, 
dłuj!otrwałymi oklaskami na
gradzają ?.ebrani lotników sta
lino~kich. 

Nad lotniskiem przeleciały 
następnie eskadry samolotów 
wybitnych konstruktorów ra
dzieckich ·Tupolewa, Uiuszyna 
i Mikojana. Z wielkim zainte
resowaniem podziwiali miesz
kańcy Moskwy start I lądo~ 
wanie samolotów - śmigłow
ców konstrukcji Michała Ml• 
la. 

~więto lotnlcze zakończone 
zostało tradycyjnym pokazem 
spadochronowym. Spadochro
niarze wykonali m. in. grupo
we skoki z opóźnionym ot
warciem spadochronu. Następ. 
nie odbył się desant spado
chronowy z samolotów trans
portowych. Niebo nad lotnis
kiP.m przedstawiało imponu
lący widok, gdy powoli setki 
sportowców spływało ku zie
mi na wielobarwnych spado
chronach. 

Pokaz lotniczy dowiódł wy
Rokiego kunsztu pilotów ra
dzieckich, którzy doskonale o
panowali potężną techniki: lot
niczą. 

Pokazy lotnicze stały sit: 
prawdziwym świetem narodu 
radzieckiell'.o. 

J ak podale agencja TASS, 
dziesiątki tysięcy mieszkańców 

Stalingradu i gości z całego 
kraju zgromadziło się nad brze
giem Wołgi w miejscu, gdzie 
rozpoczyna się Wołżańsko -
Doński Kanał żeglowny Im. 
Lenina. Odbyło się tutaj uro
czyste otwarcie kanału łączą

cego dwie wielkie rzeki rosyj-

wołżańskiego przy wielkim munizmu. Urzeczywistniona 
pomniku Stalina wypełnił.V zostało to, o czym od wieków 
tłumy. Rozbrzmiewają pieśni I marzył naród rosyjski. Dwie 
radości, rozlegają się dźwięki wielkie rzeki rosyjskie zostały 

Wspaniały wyraz troski 
o rozkwit radzieckiej 

Ojczyzny 
W Imieniu Rady Ministrów 

ZSRR i Komitetu Centralne
go WKP(bJ głos zabrał mini
ster floty rzecznej ZSRR -
Szaszkow. Ukończenie gigan
tycznych prac przy budowie 
Kanału Wołga - Don - po
wiedział on - umożliwiło po
łączenie wszystkich mórz eu
ropejskiej części Związku Ra
dzieckiego - Białego, Kaspij
skiego, Bałtyckiego, Azow
skiego I Czarnego w jednolity 
system wodno-transportowy . l 
rozpoczęcie masowego prze
wozu ładunków po nowym 
szlaku wodnym. Zbudowanie 
Wołżańsko - Dońskiego Kana, 
lu żeglownego im. Lenina o
znacza nie tylko rozwój szla
ków wodnych, lecz rozwiązuje 
również szereg doniosłych 
problemów energetycznego za
silenia gospodarki narodowej 
1 przeobrażenia przyrody. 
Zbudowanie Kanału Wołga -
Don i oddanie go do eksploa
tacji jest nowym dobitnym 
przejawem troski Partii Ko-

ju, jako nowe potwierdzenie 
s!ów Stalina o tym, że Zwią
z<'k Radziecki nie redukuje, 
lecz. odwrotnie, rozszerza prze
mysł cywilny, nie zwija, lecz, 
odwrotnie, rozwija budowni
ctwo nowych potężnych elek
trowni wodnych i systemów 
Irygacyjnych. W ukończeniu 
budowy Kanału Wołga - Don, 
podobnie jak l we wszystkich 
zwycięstwach Związku Radzie
ckiego, prości ludzie wszyst
kich krajów widzą dobitny 
przejaw pokojowej polityki 
państwa radzieckiego. zmierza
jącej do zażegnania nowej 
wojny. do utrwalenia ookoju 
ni; całym świecie. · 

Punktualnie o godzinie 14 
dźwięki fanfar oznajmiają o 
rozpoczęciu pokazu. Uroczyś
cie rozbrzmiewa hymn Związ
ku Radzieckiego. Daleko roz
nosi się echo honorowych 
salw artyleryjskich. 

Rozkaz marszałka Wasilewskiego 
- ---------------------- --- połączone. Już w pierwszych 

Komite t c~olra lny PZPR 
wita otwarcie Kanału Wołga-Don 

latach władzy radzieckiej LP
nin powiedział, :że zbudowanie 
kanału będzie potężną dźwig

nią, która skieruje ekonomikę 
zacofanych rejonów połudnlCl

wo - wschodniej części kraju 
na drogę niespotykanego roz
woju i rozkwitu. Obecnie le
ninowsko - stalinowska idea 
iostała wcielona w życie. Zre
alizowano pierwszą wielką bu~ 

dowlę komunizmu. 

DO KOMITETU CENTRALNEGO 
WSZECHZWIĄZKOWEJ KOMUNISTYCZNEJ 
PARTII (BOLSZEWIKÓW) 

MOSKWA 

'W imieniu Kom\tetu Centra1.nego P olsldeJ Zjednoczonej 
Partii Robotniczej przesyłam najgorętsze pCYi:drowienia 
J gratulacje w związku z otwarciem Kanału Wołga - Don 
~mienia Włodzimierza Lenina - potężnej budowli komu
ni:rmu w ZSRR. 

Naród polski wita z radością zwycięską realizację tego 
w1elkiego pokojowego dzieła epoki stalinowskiej i czer
pie i,eń otuchę J zachętę do jeszcze bardziej wytężonych 
wysiłków na drodze swego pokojowego budownictwa so· 
cJaJistycznego. Masy pracujące Polski przesyłają braterskie 
pozdrowienia budowniczym Kanału J łączą się z masami 
pracującymi ZSRR w uczuciach Jch radości i dumy. 

Przewodniczący KC PZPR 
BOLESŁAW BIERUT 

Triumf pokojo wej pracy 

Kanał Wołga - Don - mó
wił Griszyn - budowany był 

przez cały kraj. Dlateg-> też 
cały kraj radziecki obchodzi 

i 
dzisiaj uroczyście otwarcie ka
nału. Dla uczczenia tego świę
ta ludzie radzieccy osiągają 
nowe sukcesy wytwór
cze. Otwarcie Kanału jest 

--------- --------------------------------i munistycznej i Stalina o po-

K h I O• , lepszenle warunków pracy I u c Jf a e . l czy z ny l bytu ludzi radzieckich, o roz-
kwit radzieckiego kraju. Zbu-

U rocz y s ta promocia absolwentów :~:~i~:~l:!;~~:~!YJ;r:~z~ 

W imieniu i na polecenie 
nądu radzieckiego i KC 
WKP(b), min. Szaszkow gorą
ce. powitał budowniczych i 
wszystkich zgromadzonych z 
okazji zakończerua budowy 
Kanału i oi:łoslł jego otwarcie 
i oddanie do użytku. 
Długotrwałymi i burzliwymi 

oklaskami powitali uczestnicy 
w!ecu otwarcie Kanału. 

Pokaz lotniczy otwierają sa
moloty, na których widnieje 
purpurowa flaga z portretem 
Stalina, flagi lotnicze, sztan
dary republik związkowych, 
wielkie transparenty z hasłem: 
„Naprzód do komunizmu!" 
Nie zdążyły jeszcze samoloty 
skryć się za horyzontem, gdy 
nad lotnisko nadleciało blisko 
100 samolotów sportowych pi-

Statek flagowy lotowanych przez lotników -

J I amatorów: robotników, inży-
" ózef Stalin" nierów, studentów. Grupa ta 

otworzył regularną żeglugę tworzy j~kże bliskie i drogie 
sercu kazdego człowieka ra
dzieckiego słowa: „Chwała 
Stalinowi!" 

W niezwykle Interesującym 
i bogatym programie święta 
lotniczego brali udział nie tyl
ko piloci moskiewscy, lecz 

MOSKWA (PAP). - Mini
ster Spraw WoJskowy<;:h ZSRR, 
marszałek Związku Radziec
kiego - A. Wasilewski ogło
iił rozkaz następującej treści: 

Towarzysze piloci i ·nawiga
torzy'. inżyniemwie 1 technicy, 
~trzelcy pokładowi i radiote
legrafiści, mecnanicy samolo
towi, pracownicy przemysłu 
lotniczego! Towarzysze żoł
nierze I podoficerowie! Towa
rzysze oficerowie i generało
wie! 

W dniu dzisiejszym Armia 
Radziecka I cały naród obcho
dzą Dzień Lotnictwa ZSRR. 
Witam Was z okazji Dnia Lot
nictwa. Życzę okrytym chwa
lą stalinowskim wojskom lot
niczym I wszystkim pra
cownikom przemysłu lotnicze
go nowych sukcesów w dal-

-- ~ 
----.J'7--::-

szym umacnianiu potęgi lot
niczej naszej ojczyzny ra
dzieckiej. Dla uczczenia Dnia 
Lotnictwa ZSRR, rozkazuję; 

Dzisiaj 27 lipca 1952 r. w 
stolicy naszej ojczyzny 
Moskwie oraz w stolicach Re
publik Związkowych oddać 20 
honorowych salw artyleryj
skich. • 

Niech tyje radziecka flota 
powietrzna! 

Niech żyje bohaterski naród 
radziecki i jego siły zbrojne! 

Niech żyje rząd radziecki! 
Niech żyje wielka partia 

Lenina - Stalina, inspirator 
i organizator wszystkich na
szych zwycięstw! 
Chwała naszemu mądremu 

wodzowi, wielkiemu nauczy
cielowi i genialnemu dowód
cy - towarzyszowi Stalinowil 

J wyższości socjalistycznego u-

szkoły Of). cerski· eJ· W. P. stroju społecznego nad ustro-jem kapitalistycznym. Ukoń-
czenie budowy Kanału Wołga

wiającego wszystkich obec:- Don jest bohaterskim osiąg
nych na tej doniosłej uroczy- nlęciem twórczym narodu ra-

Na trybunach - tłumy pu
bliczności. Wzrok licznie ze
branych przedstawicieli spo
łeczeństwa, robotników i chło· 
pow, kobiet l młodzieży bieg
nie ku zwartym szeregom 

mundurów, zieleniejących ne 
tle pięknie udekorowanego 
stadionu. W oczach młodych 
„cywilów" iskierki zazdrości, 
w oczach ojców i matek błysk 
dumy: oto za chwilę bracia i 
przyjaciele zgromadzonej tu
taj młodzieży, synowie przy
byłych na uroczystość robot
ników I chłopów, krew z krwi, 
kość z kości ludu pracującego 
- będą promowani na ofice
rów ... 

stości. dzieckiego. 

Kierownik budowy Kanału 
Wołga - Don - Iwan Szikto
row podkreślil w swym prze
mówieniu, że połączenie Woł
gi z Donem stało się możliwe 
cjopiero w latach władzy ra
dzieckiej. Lenin I Stalin zaw
sze przywiązywali do tego za
gadnienia ogromne znaczenie. 
Sziktorow podkreślił, że prze
mysł .radziecki dostarczył bu
downiczym potężnego nowo
czesnego sprzętu techniczn~go. 

W imieniu budowniczych Ka
nału podziękował on gorąco 
robotnikom przemysłu maszy
nowego Moskwy, Leningradu, 
Swierdłowska, Kijowa, Czela
bińska, hutnikom Uralu, Don
basu, Syberii l innych okrę
gów Związku Radzieckiego 
którzy w terminie, a często~ 
kroć przed terminem wykony
wali zamówienia dla wielkiej 
budowli. Z ogromnym ent1.1-
zjazmem uczestnicy wiecu u
chwalili list z pozdrowienhmi 
do 'Stalina. Po wiecu statek 
flagowy linii żeglugowej Ka
nał Moskwa - Wołga, mo1o
rowiec „Józef Stalin" wpłynął 
do kanału, otwierając regu
larną żeglugi:. 

w Helsinkach }{rzepnie przyjaźń 
sportowców całego świata 

(Od spec;alnego wysłannika „Głosu Robotniczego" red. S. Daneckiego) Rozlegają sit: dźwięki m:ir- ()twarcie Kanału Wołga -
sza generalskiego i wicemin!- Don - podkreślił min. Szagz
ster Obrony Narodowej, ge- kow-jest doniosłym wydarze
nerał brygady Marian Nasz- n;em mjędzynarodowym. Cała 

kowski dokonuje przeglądu postępowa ludzkość traktuje to 
prezentujących broń batalio- nowe, wspaniale zwycięstwo 

Na rozka? amerykański 
Naguib zmusił króla 
faruka do abdykacji 

nów. I narodu radzieckiego jako o-
{Dalszy ciąg na str. 2) gromny wkład w dzieło poko-

Na długo przed rozpoczę· 
ciem igrzysk wiadomo by
ło, że udział sportowców ra· 
dzieckich stanowić będzie o ich 
specjalnym znaczeniu. 

„Przekonamy się jak wyglą
da naprawdę sport redziecki 
- pisały gazety burżuazyjne 

. - czy te wszystkie rekordy i 
wyniki ~? n ie bolszewicka pro· 
paganda ... 

NOW'i JORK (PAP}. - A
g~~cja ~nited Press donosi z „Siły zbrojne Polskiej Rze
Ka1ru, ze dnia 26 bm. w go- czypospolitej Ludowej stoją 
dzinach Drzedpołudniowvch I na straży suwerenności I nie
oddziały Na~uiba wtargnęły j podległości narodu polskiego, 
do pałacu krola Faruka w A- jego bezpieczeństwa i poko
leksandrii i po krótkiej wal-1 ju" ... 

Pracująca wieś wypełnia swój obowiązek 
Dziś już można powiedzi~ć. 

ce rozbroiły przyboczną straż . 
królewską. Po opanowaniu „Słuzba wojsk~wa _Jest za-

SPÓŁDZIELNIA PRODUK
CY JN/v" W GOŁĘBIEWKU 
SPR~DAŁA JUŻ PAŃSTWU 

150 KWINTALI ŻYTA 
palacu Naguib wezwał Faru- \ sz~zytnym obow1ązk_1em pa
ka do abdykacji i do opusz- tnotycznym obywateli Po!,~kiej w toku żniw, spółdzielnie 
czenia Egiptu w ciągu s~.Sciu Rzeczypospolitej LudoweJ ~· produkcyjne oraz .małorolni I 
i;:odzin. Te słowa Wielkiej Karty średniorolni chłopi przystępu-

Ągencja United Press zazna- narodu polskiego - Konstytu- j'i do omłotów żyta , aby jak 
cza, i.e ambasador USA Caf- cJi Polskiej Rzeczypospolitej najszybciej wypełnić swój o
fery dnia 26 bm. kilkakrotnie Ludowe.i nasuwają się na bowiązek wobec państwa. Na
konferował z wyznaczonym myśl zebranym na widok pływają meldunki, że sze,-eg 
przez Naguiba premierem e- dumnych szeregów żolnler- spółdzielni produkcyjnych o
gipskim. Maher - Paszą. Kair- ~kich. Piękny to i zaszczytny raz indywidualnie gospodaru
ski korespondent amerykań- obowiązek strzec, jak źrenicy jących chłopów częściowo lub 
skiej agencji United Press, oka, h istorycznych osiągnięć całkowicie wykonato już swo
Collins, dodaje. że ambasador i zdobyczy mas pracujących, ją powinność wobec ludowej 
CaHety zapowiedział uprzed- stać nieugięcie na straży uko- ojczyzny. S-póldziełnia pro
nio. iż w wyniku zamachu chanej ojczyzny, która po raz dukcyjna w Gol~biewku, w 
stanu król Farnk zostanie po- pierwszy w dziejach ,.przesta- pow. kutnowskim, sprzedała 
zbawiony tronu. la być krajem biednym, bez- już pa.ń.stwu 150 kwintali ży-

Prasa amerykańska od- bronnym I niezaradnym". ta. żyto to ścieto I wvmlóco-
zwiereiedlająra poglądy De- Zd . b" no rad 'eck" kombaJ·nem . 
partamentu stanu. wyra:i:;i aią so te w peł'?i z tego z1 1m l 

swe pełne pop.ircie dla sprnw- sprawę . podchorązow1_e i ab_- wprost od maszyny samocho
ców zamachu stanu w E!!iP- solwenc1 Szkoty Of1cerskieJ . dy zawiozły je do magazynów 
cie. Dzienniki nazywają Na- ~~ ie~ młodych twa.na.eh ma- PZZ w Kutnie. 
guiba oraz jego wspótpracow- luJe się wyraz skupienia i PO- Spółdzielcy z Bedlna, w 
ników .,generałami, kt'1rzy wagi... tymże powiecie, ustawHi młoc-
kierują się dobrymi intencja- Nawet przelotny deszcz nie karnie na Polu. przystępując 
mi". mógł osłabić entuzjazmu oży- I natychmiast do młocki żyta. I 

oni również pierwsze zboże 
przeznaczyli dla państwa, za
wożąc do punktu skllpu 100 
kwintali żyta. 

Chłopi z gromady Osi„czno ie nie tylko udział ale i llgr"
oświadczyli, że gdyby nawet rnne sukcesy sportowców ra· 
nie otrzymali młockarni z dzieckich stały się wielkim wy
GOM, to cepami będą młócić, darzeniem XV Olimpiadv. 
aby nie dać się wyprzedzić Reakcyjna prasa amerykań-

GROMADA OSIECZNO - innym gromadom. ~a pisała w przededniu 
PIERWSZA igrzysk: „Jedźcie do Helsinek, 

W WOJEWÓDZTWIE NIANIFESTACYJNIE aby pobić Rosjan. Na tym po· 
Chłopi gromady Osieczno, ZA WIEZIEMY ŻBOŻE lega wasze zadanie ... " 

gminy Widawa, w pow. la>- Z ciężkim sercem gazety 
kim, podejmując wezwanie „Manifest.acyjnie zawiezie- państw kapitali stycznych rnu-
wsi Brzykowice, która wezwa- my zboże do punktu skupu" szą podawać o sukcesach ra· 
ta wszystkie gromady w gmi- - zdecydowali chłopi wsi Ka- dzieckich sportowców, którzy w 
nie do współzawodniciwa o lenice, gminy Łyszkowice, w szlachetnej walce o pierwsze1i · 
przedterminowe wykonanie pow. łowickim, zobowiązując stwo na igrzyskach zajmują zdc
planu sprzedaży ziarna, posta- się zrealizować obowiązek cydowanie pierwsze miejsce. 
nowili wykonać roczny plan I sprzedaży zboż.a do 30 sicr- Sportowcy radzieccy do soboty 
skupu zboża do dnia 15 sier- pnia br. wieczorem zdobyli 16 złotych, 23 
pnia. Zobowiązanie to chłopi z Dwóch chłopów z tej groma- srebrnych i 8 brązowych me· 
Osieczna zwycięsko realizują. dy, a mianowicie Jan Kostrze- dali. Związek Rad>.iecki posia · 
LipCO\\Y plan skupu 1bo:a v.y- wa i Stanisław Bartosiewicz da obecnie 346,5 punktów, pod· 
konali oni w 270 proc. Czterech dost.arczyli już do punktu zsy- czas gdy znajdujące się na 
gospodarzy tej grom~dy: sol- pu zboże w ilości;.<:h, prz&kra- drugim miejscu Stany Zjcdno· 
tys - Władysław Rypalgkl, czających ich roczny plan. Przy- czone, mają jedynie 230,5 
odznaczony Brązowym Krzy- kładem swym pociągnęli oni punktów. Tak więc · wobec 80 
żem Zaslugi, Adam Mielcza- za 6obą pozostałych chłopów j tysięcy widzów, wobec 2 tysię 
rek, Franciszek Janiak i To- w gromadzie, którzy przystą- cy dziennikarzy całego świata, 
masz Michałkiewicz wvkonaJi pili do młocki aby jak naj-1 pod obstrzałem kilkuset folo· 
już roczny plan sprzeda- 5zybciej wypełnić swój oby- grafów i kinooperatorów, spor-
ży zboża . watelski obowiązek. !owcy radzieccy udowodnili w 

• 
Wołżańsko -Doński Kanał Zeglowny 1m. Włodzimierza Lenina 

Widok ogólny wejścia do kanału od strony Wołgi. 

I 

• 

Helsinkach, ie ich wyniki są 
rezulla Iem masowośc i ruchu 
sportowego w ZSRR i troski o 
człowieka pracy. Sukcesy gim· 
nastyków rarlzieckich były tak 
bezsporne, że cała prasa świa
towa musiała przyznać, ie 
gimnastycy radzieccy są bez· 
kookurencyjni. 

W Heł~inkach na stadionach 
i ringach, na ulicach i w 
wioskach olimpijskich - roś· 
nie wielkie zbratanie sportow
ców całego świata, które ma 
olbrzymie znaczenie nie tylko 
dla Olimpiady, ale i dla utrwa· 
lenia pokoju na świecie. W Hel
sinkach spotkali się pd raz 
pierwszy sportowcy napraw
dę całego świata. Po raz 
pierwszy młodzież Stanów 
Zjednoczonych, Anglii, Francji, 
Włoch , Ameryki Południowej, 
Australii, Filipin, Kuby, dzie
siątków innych krajów spotka· 
la się ze sportowcami radziec· 
1<imi i zobaczyła, ie są oni 
prawdziwymi sportowcami, nor· 
malnyrni młodymi ludźmi, a nie 
„potworam i z nożem w iębach", 
jak ich opisywała prasa reak· 
cyjna. 

Podczas Igrzysk marny do 
zanotowania . cały szereg prze
jawów stałe rosnącej przyjaź
ni, coraz bardziej masowego 
zbliżenia, nawiązywania porozu
mienia między sportowcami nie 
dwóch światów, jak u sił uje to 
przedstawić prasa reakcyjna, 
a jednego świata, na którym 

wszyscy prości ludzie mogł 
żyć w spokoju. 

Kilka dni temu radzieccy 
wioślarze zaprosili na śniada· 
nie zespół amerykański. Arne• 
rykan ie przybyli do Ota niemi. 
Początkowo nastrój był sztyw· 
ny. Amerykanie trzymali sit 
trochę w rezerwie, ale wkrótce 
lody zostały przełamane. Obec
nie kierownictwo ekipy arnery· 
kańskiej musi stale odmawiać 
prośbie swych wioi.!arzy, prag
nących codziOIJnie odwiedzać 
sportowców radzieckich. 

Cała prasa pisała o serdecz
nych gratulacjach, jakie złożył 
zwycięzcy skoku o tyczce, Atnt!· 
rykaninowi Richards'owi, spor• 
towiec radziecki Dyniszenko. 
Murzyn brazylijski Da Silva 
serdecznie obejmowany był przez 
pokonanego przez niego Szczer
bakowa - pisała zdumiona 
prasa reakcyjna. 

Sportowa postawa reprezen· 
tantów ZSRR, wynikająca z du
cha w jakim odbywają się za
wody sportowe w Związku Ra· 
dzieckim, wywołuje zdumienie 
i zachwyt wśród sportowców 
innych krajów. 

Na ulicach Helsinek ~por
towcy radzieccy są witani 
przyjaznym uśmiechem, oble
gani przez łowców autografów. 
Każdy widzi w nich prawtlzi
wych sportowców. przedstawi
cieli pierwszego parislwa socja
listycznego, dotychczasowych 
triumfatorów XV Olimpiady . 

Foto - A. Ustinowa 

• 



STR. 2 GŁOS ROBOTNICZY 28 lipca 1952 r. (Nr 111l) 

Roboinicza Łódź . wita nowych oficerów Wojska Polskiego 

Gen. bryg. M. Nas:rkowski sklada żyezenia przodownikowi 
wyszkolenia ppor. R. Kornackiemu: 

·1 .... :· ' 
·1 

W imieniu nowopromowanych oficerów Woj.~ka 
przemawia! czołowy przodownik Szkoly, ppor. 

Polskiego 
Honkisz. 

Gen. brvg„ M. Naszkowski w St?rdecznej rozmowie z oj~em 
l •romowaneoo oficera, Henrykiem Grotem. 

Tlumy robotnik.óui i chlop6w. kobiet i mlodzieży uczest1<ł• 
czyly entmla•tyc,inie w uro.:zvstości promocji. 

Rząd ·RP domaga się położenia kresu 
brutalnym represjom· wobec· Polaków we Francji 

Obrady rozszerzonego · plenum 
Zarządu Okręgu ZBoWiD 

priy udziale tow. Fr. Jóźwiaka-Witolda 

Uroczysta promocja absolwentów 
Szl<.oły Oficerskiej W. P. 

(Dokończenie ze str. 1) szkolenia bojowego I polllYtt- chowawc1. żołnierza, powinien 
WARSZAWA (PAP). W dniu Korsyce w niezwykle clę±klch 

26 lipca b. r. Ministerstwo warunkjjch. Zostali oni roz
Spra w Zagranicznych przesła- dzieleni 1 ulokowani w różnych 
ło ambasadzie francuskiej w miejscowościach wyspy. Część 
Warszawie notę w sprawie z nich spala w merostwie na 
bezprawnych deportacji na podłodze, nie otrzymywała 
Korsykę obywateli polskich, żywności i jedynym jej poży
Nota ma treść następującą: wieniem był chleb I woda. 

Dnia 8 lipca br„ dzięki uęil- Część deportowanych us!łowa
nym staraniom władz polskich no zmusić do ciężkiej pracy fi
l wielokrotnym ich interwen- zycznej, pozbawiając jedzenia 
cjom, powrócili do Polski oby- za odmowę stąwienia się do 
watele polscy bezprawnie de- pracy. Spali oni nF1 qarłogach. 
portowani przez władze fran- Zaaresztowanych obywatel! 
cuskie na Korsykę, polskich .traktowano jak po-
Nawiąz-ując do swojej noty spolitych przestępców. Prze~ 

:r. dnia 7 czerwca br. w sprawie sluchiwania ich miały miej
równie bezprawnej deportacji sce przy akompaniamencie 
na Korsykę redaktora naczel- krzyków, gróźb, a nawet bi
nego gazety pol~kiej. obywate- cia. Wśród metod stosowanych 
la polskiego, Henryka Fryd~ pri;ez policję francuską zF1słu
lendera, na którą zre~ztą Mi- guje na podkreślenie wykrę
nisterstwo dotychczas nie o- canie rąl!:, kopanie w plecy i 
trzymało odpowiedzi, Minister- w brzuch, Jako regułę zasto
stwo Spraw Zagranicznych ko- sowano w czasie przesłuchi
munikuje szczegóły tej dal- wań i deportacji na Korsykę 
szej, niesłychane.i .sprawy. pozbawianie jedzenia. Depor
. v: drugiej połowie ubiegłego towani obywatele polscy byll 
miP.siaca na wschodzie FrancH w niektórych wypadkach bli
miala miejsce nowa akcja sko dwa dni bez jedzenia. 
władz francuskich, wymierzo- o podanych wyżej faktach 
na przeciwko wychodźstwu poi- nieludzkiego traktowania ze
skiemu. ·Przeprowadzona zosta- znali deportowani obyWatele 
ła fala aresztowań która obję- polscy po ich powrocie do Poi
ła górników polskich, bądź to ski, niezależnie od tego omó
czynnych zawodowo, bądź to wione takty zostąły stwierdzo
będących na emeryturze. A- ne również przez przedstawi• 
resztowania te nie ominęły ciela ambasady RP w Paryżu 
również 11 - letniego dziecka i kierownika k:onsuliitu :{l.P w 
i chorej staru~zk!. Zaareszto
wani zÓstali: dnia· 18 czerwca Marsylii, którzy z polecenia 

rządu polskiego udali się na 
br.: Józef HerP.szt,vn, zam. w Korsykę qla roztoczenia opie-

- - la Mourrie're, Józef Król, zam. ki nad obywatelami polskimi. 
w Trieux, 19 czerwca !Jr.: A- Na podkreślenie zasługuje 
nicla Sobczak, zam. w Varan- odbijający w jaskrawy sposób 
geville, 20 czerwca br.! Fran- od Dostępowania frąnc4skich 
ciszek Mizera, jego żona i ich władz st{)sunek ludności fran-
11-letnla córeczka Teresa. zam. cuskiej do deportowanych o
w Tucqun;nieux oraz Toma- bywateli poISl\ich. Zarówno w 
szewski P iotr wraz z żoną Ja- czasie aresztowania ich, jak 
dwlgą, zam. w Merlebach (dep. 1 po przybyciu na miejsce de-
Moselle). portacji, na Korsvkę, obywa-

Ares2towany górnik Józef tele polscy napotykali wszę• 

szawie i w MSZ francuskim w 
Paryżu, Mjnist~rstwo Spraw 
Zagranicz.nych ponownie jak 
najenergiczniej protestuje prze
ciwko deportowaniu OPYWatE
li pqlskich 11a Korsykę oraz 
przeciwl!:o brutalnemu trakto
:varuu Ich i domaga się poło
zen!a kresu tym niedopusz
czalnym praktykom. Niezależ
nie od tego Ministerstwo 
Spraw Z<1granlcznych do-
maga się przeprowadze -
nia dokładnego · śledztwa 1 
pociągnięcia do odpowiedzial
IJOści winnych deportacji i 
brutalnego traktowania oby
wateli polsj{ich oraz prosi o 
powiadomienie Ministerstwa o 
przedsięwziętych w tej stira
wie krokach. 

Jednocześnie Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych prosi o 
nadesłanie odpowiedzi na swa 
notę z dnia 7 czerwca 19fi2 r 
w sprawie redaktora Fryd!en
dera. 

W sobotę, 26 bm„ odbyło się 
w Ł9dzi rozszerzone plenum 
Zarządu Okręgu Związku Bo
jowników o Wolność i Demo
krację. W obradach udział 
wzięli: członek Biura Politycz
nego KC PZPR i przewodnł
r.zący Zarządu Głównego 

ZBoWiD, tow. Franciszek Jóź
wiak-Witołd, sekretarz Komi
tetu Wojewódzkiego PZPR. 
tow. Wanda Jarmołowicz oraz 
ponad 300 aktywistów Zw. 
Bojowników z terenu ł,odzi i 
województwa. 

Po referacie przewodniczą
cego Zarządu Okręgu, tow. 
Sralsklego, wywiązała się oży
w;ona dyskusja, w której J!łos 
zabierali czlonkowie Związku, 
z zakładów pracy, PGR-ów i 
spóldllielni produkcyjnych. 

Podsumowania dyskusji do
kcnał przewodniczący Zarządu 
Głównego ZBoWiD, tow. Jóź
wiak, "f tóry wskazał na istnrie
iące .leszcze niedociągnięcia w 
PI acy łódzkiej organizacji. I 

tr,k np. Zarząd Okręgu nie 
miał ustalonego planu prai;y, 
przez co nie potrafim:io zmo
bilizować szerokiego aktYWu, 
rekrutującego się z przodują
cych w pracy zawod<iwej I 
społecznej członków ZBoWiD. 

- „Trzeba dołożyć wszelkich 
sJarań - powiedział na za
kQńczenie tow. Jóźwiak - aby 
wytyczne VII Plenum KC 
PZPR przys'wojone ,zostały 
przez szerokie masy członkow
skie, co pozwoli organizacjl 
leDiej i szybciej wykonać sto
Jące przed nią zadania. ' Człou
kQwie ZBoWiD wmni bY!: 
pierwsi w walce o pokój i Plau 
6-letni". 
Ną zakończenie obrad zebra

i;i wystosowali list do Prezr
denta Bolesława Bieruta, w 
którym m. in. czytamy: 

Przesyłamy Ci, Drogi Towa
uyszu Prezydencie nasze naj
sPrdeczniejsze pozdrowienia o
raz wyrazy głębokiej czci. Chce

Orkiestra gra hymn narodo· nego, Jerzy Lewandowski, oar;ilętać " ścisłym związku 
wy _ na podium wchodzą Tadeusz Matuszewski - oto wo1ska z lu~O!tn" _ zakończył 
poczty sztandarowe. Znów niektórzy spośród tych naj· s~ \)riemówiellie tow. Ptasiii-
prężą sill S?eregi, błyszczy pre- lepszych. ski. 
zentowana broń, przy dźw11:- Przedstawiciele łódzkich za- W \Tn\<i:nłu now<:>\l'l'O!JlQWa-
kach fanfar wciągniljta zosta- kładów pracy wręczają wy- nych oficerów w gorących sło-
ji: na maszt flaga pa11stwowa różnionym oficerom cenne u- wach przemówił podponicznik 
- znak rozpoczęc;ia promocji. pominki: ap11rat radiowy, Honkisz. - ,;l!.~ziemy n\eu

Na podium, gdzie ma sie teczki skórzane, rękawiczki i l!ii:cie stać na straiy pokoju 
odbyć promocja, wchodzi ge- wiele innych podarków, które - oświadczy! on - a w razie 
nera! Naszkowski w towarzy- mają choć w części wyrazić potrzeby, jak mówi prz.ysięga 
stwie I sekretarza KŁ PZPR, gorące uczucia, jakimi darzy żołniei:sti:a . walczyć oliamia 
tow. Jana Ptas!J'iskiego. Wojsko Polskie nasze społe- W obronie niepodległości na-

Równym, sprężystym kro- czeństwo. szego nal'odu" · 
!dem zbliżają się do podium Na mównicę wchodzi nąstę- PrzembY.ienfa przerywane 
sz.,,regi przyszłych oficerów, pnie wiceminister Obrony Na- były wielokrotnie przez zgro-

- „Mianuję was podporucz- rodowej, gen. brygady Marian madwną publkzność olu~yka-
nikaml Wojska Polskiego" _ Naszkowski. mi na cześć Wodza mas pra-
mó ... 1· genei·ał Naszkows"i·. p · d . i . cujacyc-h świat'!. - Józefa Sta. „ ,,. - „ romocia zis e3sza ó K „ p 1 

- „Ku chwa.le ojczyzny, o- P.owiedział generał - odbywa lina, Tw rcy onstytu~1 o -
b 1 sklej Rzeczypospolitej Ludo

ywate u generale brygady" się w momencie, gdy nie prze- wej, Bolesława Bleruta, na 
odpowiadAją mocnym, brzmiały jeszcze echa history- cześć bohatera spod Stalingra-

>.vzruszonym głosem promowa- <'.znych dni naszego narodu -
ni podchorą7.owie. Swięta Odrodzenia Polski i du, Marszałka Polski, Kon• 

Po zakończemu promocji od- uchwalenia Ęonstytueji Pol- stantego Rokossowskiego. 
czytany zostaje rozkaz wice• skiej Rzeczypospolitej Ludo- Na zakończenie uroczystości 
ministra Obrony Narodowej, wej. promocyjnej odbyła się defila-

------------------------=---~, my Ci powiedzieć, że wytyczne "enerała Mar1·ana Naszkow- Nie a · b d · . da, w czasie ldórej licznie ze-„ . ~ me ar z1ei porywa- brana publiczność mogla prze. 
skiego. Rozkaz podaje nazwi- Jącego Jak służba w obronie konać się 0 doskqnałej posta
ska przodujących słuchaczy ukochąńej ojczymy, w obronie wie żołnierzy I oficerów 
Szkoły Oficerskiej, przedsta- P;-aw swojego lucju, l'fieimier- WP. z dumą i radością patrzy
wionych do wyróżnienia za me zaszciytna jest służba o- 1 

Gen. Trusow domaga się ulcarani1 
amerykańskich prowokatorów -gangsterów 

BERLIN (PAP). - W dniu 
19 czerwca br„ w czasie prze
jazdu przez stację Babelsberg 
amerykańskiego transportu 
wojskowego, żołnierze amery
lf:ańscy po gangstersku ostrze
lali wartowników i personel 
obs!ugujący stację. 

Zastępca szefa sztabu ra
dzieckich wojsk ol1upacyjnych 
w Niemczech. generał-major 
Trusow, przesłał do zastępcy 
szefa sztabu amerykańskich 

wojsk okupacyjnych w Niem
czech pismo, w którym potę
pia jak najenergiczniej próby 
władz amerykańskich, zmie
rzające do zatuszowania fak
tu ostrzelania personelu stacii 
Babels'berg w dniu 10 czerw
ca 1952 r. 

Gen. Trusow domaga się od 
władz amerykańskich przepro
wadzenia dochodzenia celem 
pociągnięcia winnych do odpo
wiedzialności. 

B. wicepremier Dolnej Saksonii-dr Gereke 
otrzymał prawo azylu w NRD 

wzorową slużoę i naukę. tii;:era w Odrodzonym Wojsku i na swych najbliższych ro-
p l k .„ dzice nowopromowanych otl-

Podporucznik Leszek Grot- 0• s iJIJ. Oficer Wojslca Pol- cerów, którzy przybyli z róż-
19-letni absolwent Oficerskiej sk1ego - to żołnierz i działacz lit nych stron kraju, by wziąć u-
Szkoły, syn małorolnego chło- Po yczny W jednej osobie. dziat w tej doniosłej uroczys-
pa, jako 17-letni ,chłopak wstą- Musi on łączyć w sobie hart 'li 
il · d h · żołni'!rski' z g'ęboką świ'adomo- tości. - „Jestem szczęs wy -

postawione przez Ciebie na VII 
Plenum KC PZPR są i dla nas, 
członków Związku Bojowni 
ków o Wolność i Demokrację, 
vatchnieniem i drogowskazem 
w naszej codziennej pracy za
wodowej, politycznej i spo!e
C7nej, w pracy nad wYkoua
niem zadań Planu 6-letn!ego. 
planu socjalistycznego budow
nictwa. 

p w szeregi po c orązych, ś . • mówi ojciec podporucznika 
obecnie jest prymusem WY· cią aktywisty partyjnego i ta- O-rota _ że dożyłem tej chwi

--------------------------~lentem wychowawcy w sto- Il. żonę moją i ośmiu czlon'll.ów 
sunku do swoirh P<>dwladn.vch. nas;r.e/ ro<ir:iny "'"mordowali 

Odwe\owc'ł J.acbod1\\o„n\em\ecc1 
przygołowuj4 się do wo;ny bakteriotogicznei 

BERLIN (PAP). - Pow-

"L m.ocne} w\ęz\., lączące) NSZ-owscy bandyr.\. h 'lam J 
Wojsko Polskie z partią i ca- tułałem 6ję przed wojpą pe 
łym narqdem, czerpać bę4zie- · 
cle siłę _ 6twierdzil na za- więzieniach, przesladowany za 

. przynależność do Komunistycz· 
konczen\e generał Naszkowski I)ej Partii Pols'k\ Dziś mój 19-
- która pozwoU Wam poko- j 
nać wszystkie trudności, DJł ja- letni syn został oficerem Wo,· 

ska Polskiego, Razem przeży-
~:~tn~r:;':~~~~. ,\T S\< ej zasz- Warny to wielkie szezęście". 

z kolei głos ?.ablera l se- Promocja oficerów stała się 
kretarz KŁ PZPR, tow. Jan wielką manifestacją gorącej 
Ptasiński. - miłości, jaką żywią masy pra

cujące Polski do zbrojnego ra· 
Heresztyn mieszkał we Fran- dzie na objawy sympatii i po-
cji od 25 lat i je~t stuprot'en• mocy. BERLIN (PAP). - Agencja 
towym inwalidą. Brał czynny ADN donosi, ie b. wicepre-

dźwięków w kwestii zjedno
czenia Niemiec. 

szechne oburzenie . wywotala 
w całych Niemczech wiado
mość, że „Departament Blan
ka", będący faktycznie mini
sterstwem wojny Niemiec za
chodnich, rozpoczął w Trizonii. 
w myśl polecenia sztabti Ridg
way'a, rejestrację b. wojsko
wych biochemików I bakterio
logów. Jednocześnie we 
wszystkich instytutach i labo
ratoriach bF1klerjolqgicznych 
w Trizonii przeprowadza się 
rejestracj~ pracowników i in
wentaryzację sprzętu. 

którzy zarejestrowani zostali 
przez „Departament Blanka", 
przejdą specjalne przeszkole
nie w laboratorium chemicz
nym amerykańskich wojsk o
kupacyjnych w Hanau, po 
czym wcieleni zostaną do od
działów bakteriologicznych, 
wchodzących w skład „armii 
europejskiej". Na żądanie 
Ridgway'a „Departament Blan
ka" dostarczył mu w tych 
dniach obb-zerny raport g st.a
nie badań wojskowo - l>akte
riologicznych w Niemczech w 
irnńcu drugiej wojny świato
weJ. 

- „Ludowe Wojsko Polękie mienia naszego narodu - Woj
które nawiąrnje ·do bohater~ ska Polskiego _ rękojmi be'il
skich tradycji wiilki ci wy- pi~czeństwa naszych granie 
zwolenle społeczne i narodo- _ siły, 0 którą rozbiją się 
w_e, d_o tradycji Stefana ~ząr- agresywne zakusy fmperlalis
me~~1ego I T11deusza Kosclu- tycznych podi:egaczy wojen
szki, Edwaroa Dembowskiego n eh 

d · F k' R h Wywiezienie redaktora Fryd-u zi ał we rancns 1m uc u mier Dolnei· Sakson1·1 dr Gere-. h 't lendera oraz wyżej omawia-Qpol'll w czasie okupacJi 1 - • ke przybył do NRD i zwrócił 
lerowskieJ , za c-o otrzymał wy- ne _dep?rtacje kai.ą przypusz- l d d NRD 'b 
sok!e od?naczenill fr;mcuskie. czac, ze władze francuskie s ę o rzą u z pros ą o 

Dr Gereke z kolei podał, że 
reprezentant amerykańskiego 
wysokiego komiSJ>rza w Dolni:ij 
Saksonii, Biel , aferowa! mu 
zaszczytt1e stanowisko i pienią
dze za poparcie polityki boń
skiej. Biochemicy i bakteriolodzy, 

Poza tym Here~ztyn posiada przyjęły deportowanie na Kor- udzielenie mu prawa azylu. Na 
medal 'za pracę w kopalniach sykę jako system represjono- konferencji prasowej Dr Gere
francuskich. Aniela Sobczak wania ol)ywn~h polskich , któ-1 ke ~znaczył, że między nim a 
brała c

7
ynny udział we Fran- rych, Jak twierdzą, zamierza- Adenauerem doszło do roz

cuskim Ruchu Oporu. Po prze- ją ekspulsować. Zasłanianie :------------------------------·-------------------------t 
bytej ost;lłnlo ciężkiej opera- się władz francus)dch rzeko- N k I k I I 
cji nie wrót'iła jeszcze do zdro- mymi trudnościami w repatria- o w a .· ę s a 1· mp er 1· a 1·.s to' w' w r a· n 1· e wia. przy czym jest ona chro- ej! do Pofald drogą kolejową 
n!cznie chora na astmę. Gór- wob~c zamkniecia irranicy z 
nik Mizera jest kaleką, lnwa- Niemcami zachodnimi . przy 
lidą pracy. Górnik Tomasze"w- istnieniu regularnej k0tmun!
skl jest ciężko chory na pyli- kaci~ lotnkzel między F11r;Y
cę, której nabawił się w cza- żem a Warszawą l wobec ma
sie 25-letniej pracy w kopal - żliwości sk!e-rowanla zaintere
niach francuskich. sowanych obywateli polskich 

Deportowani byli brutalnie przez Inną granicę, jest tak ab
traktowani przez policję fran- surdalne, że nie v.'Ymaga ko
cuską, która uciekała się na- mentarzy. Podłoża tego nowa
wet do bicia. Inwalida Józef go systemu należy więc do
Heresztvn z.a odmowę udania szukiwa~ się w dz!Pdzinie po
się na statek, mający odwieźć litycznej. Jest on jedną z m'!
deportowanych na Korsykę, tod prow~d7.pnej od .szeree:u 
został pobity i skopany pnei lat akcji władz fr1mcusklch, 
e5kortujących policjantów. wymjerzonej nr~~clwko wy-

Deportowani przebywali na chodzstwu polskiemu we Friln
.1 cji. kt(lre ponloslq tak wielkie 
zoługl wobec Frnncil pr1ed 

Wyrok wolną , w okresie wojny oraz 

d t, NRD , później zarówno pr7.ez wsp61ną 
na ywenan 0W W , z narodem frn11C."mkim walkę 

BERLIN '(PAP). _ Jak już ' przeC'iwk~ h itlerow•kim oku-

d 1. • B li ie to pantom, Jak i nrzez orzvczv -
po awa 1smy, w er n ' - nienie się do odbudowv r'lisz
czył się proces ~a~dy szpte- czone1 wojną gospodarki fran-
gowsko-dywersyineJ. skazał cu•kioj 
Sąd Najwyższy NRD ' · · . 

Fritza Krefelda 1 Fritza System deportacji Polaków, 
Schmelzera na dożywotnie · przeczą~y przyjętym zwyc.za
więziei1ie, Karla Neugebauera iom ma:dzynarod_owym, Jest 
- na 15 lat, Gerharda Schnel- Jawnym bP.zpraw1em. 
dera i Rudolfa Fiedlera - na Powołując się na wsz;ystkle 
12 lat, Gerharda Pape i Paula dotychczarowe interwencje i 
Schellona - na 10 lat w!ę-1 protesty zlo?.one w tej sprawle 
zienia. ambasadzie francuskłeJ w War-

Podżegacz 

kandydatem 

wojenny Stevenson 
partii demokratycznej 

prezydenta USA na stanowisko 
NOWY JORK (PAP). - Gu

bernator stanu Ulinois, Ad!ai 
Stevenson wybrany został w 
sobole rano. kandydatem !)ar-

' tii c1emokratyc:znej na prezy
denta USA. otrzymując w 
trzecim głosowaniu 617,5 gło
sów, tj, o 2 glosy więcej od 
nll'zbędnel'(o minimum. 

KandyrlRt partii demokra
tycznej Adlal Stevenson jest 
pt·zedstawicielem Intel' esów 
kól przemyslowvch i finanso
wych środkowego Zachodu. 
Przed wojną był on właścicie
lem oużej firmy prawniczej w 
Chicago, śdśle związanej z 

t 

tamtejszym! monopolami prze
mysłowymi I finansowymi. W 
hitach 1941-1944 był wicemi
nistrem marynarki w0jennej 
do specjalnych poruczeń, a w 
roku 1914 specj 11 lnvm doradcą 
sekretarza stanu USA. 

Stevenson, jak wynika z do
niesień prasy amerykańskiej, 
pod;r,iela całkowicie poglądy 
'T'ruin1ma w sprawach polity
k i wewnęh·znel i zal{raniczneJ. 
Niejednokrotnie opowiadl'll się 
on bez zastrzeżeń za uprawianą 
przez rząd Trumana polityką 
„zimnej wojny" I „totalną dy· 
plomacją". 

W Iranie naród przekreślił rachu
by spisku anglo ~ amerykańskich im
perialistów i kliki perskich obszarni
ków i oligarchii finansowej, skupio
nej wokół osoby szacha, zmierzają
cych do przywr.ócenia panowania ob
cych ciemięzcq'W nad tym wielkim 
krajem, obfitującym we wszelak ie 
bogactwa naturalne. 

Wydarzenia ostatnich dni, ze wzglę
du na wyjątkowo ważną pozycję Ira
nu w obecnej napiętej sytuacji mię
dzynarodowej oraz ze względu na od
dźwięk, jaki niewątpliwie będą mleć 
one wśród innych narodów półkolo
nialnych, walczących o wyzwolenie 
narodowe, mają olbrzymie znac-~enfo. 
Miody szach Iranu, zgodnie z zale
ceniami ambasady amerykańskiej po
staI)owił przed kilku dniami pozbyć 
się dotychczasowego premiera Ma~-
sadika, wprowadzić na stanowisko 

premiera osobistość ściśle związaną z 
kolami imperialistycznymi i ziarna~ 
nastroje antyimperialistyczne, nurtu
jące naród irański, przez zaprowa
dzenie reżimu dyktatury wojskow<!j 
W dalszym plF1nie szach zamierz;ił 
dogadać się z Anglo-Iranian Oil Com
pany. by ułatwić temu pozbawionc
mt.1 już wpływów brytyjskiemu mo
nopolowi na(lowemu obkcie z po
wrotem kierownictwa nad eksploata
cją ropy w zagłębiach poludnioweg0 
Iranu oraz kierownictwa rafinel';a 
nafty w Abadanie. 

Pretekstem dla usunięci;i. Mossadi
ka ze stanowiska premiera był spór 
między tym ostatn im a szachem o to, 
czy stanowisko ministra wojny :na 
być obsadzone przez oficera zaworlo
wego czy też przez cywila. Sprawa 
miała o tyle kluczowe znaczenie dla 
s1.acha, że jedną z głównych podpńr 
jego panowania była armin . Zalc?:alo 
mu więc na tym, by mi ni~lrem woj
ny był oficer zwiazan.v z ka111aryll>1 
dworską. Rzecz jasna, spór ten był 
jedynie pretekstem. Senatorzy i człon
kowie niższej Izby parlamentu !ral't
skiego związani z dworem, <ląlożvli 
w•zelkjch starań, b,; . po1być •ię Mos
sadika, Na stanowisko prem1erH 11.(V

typowano osobę Ghawam es .SultH
neha. Wvbór ten był wyzwaniem r1u
conym narodowi irańskiemu. Suita
neh jest jednym z najbogatszych ob
szarników Iranu I wsławił się prze•-

prowadzeniem w r. 1946 „pacyfikacji" 
na obszarach Azerbejdżanu irańskie
go. W czasie tej krwawej akcji stra
ciło życie 15 •tys. ludzi. 

Sultaneh rozpoczął i;woją dzialA 1-
ność od rozmowy z ambF1sadorem 
'lmerykańskim w Teheranie, ~astęD 
nie zlo?,yl kilka prowokacyjnych 
oświadczeń, które wywołały prawd~!
wy wst,rząs w całym ktaju. Dał on 
oo zrozumienia, że nosi się z zamJ:.
rem ułatwienia powrotu do zagłębi:.> 
naftowego agentów brytyjskieJ:(o 
AIOC. Równocześnie wprowadził go
dzinę policyjną, na ulice miast per
skich wysłał znaczne ilości policji 1 
woiska, uzbrojopych w broń Rutoml'l- · 
tyczną i czołgi oraz zapowiedział re
presje: „Nie będę tolerował anarchii 
-·- n~wiadczył - i będę )rnral z krań
cową surowo~ią tych, którzy by u~l
łowali wywołać nieporozumienia lub 
n iepokój' 4 

NA <\,worze szacha, na giełdzie lon
dyńskiej i now0jorskiej zacierano z 
radoś~i rece. Imperialistom „ngJo
amerykańskim wydawało się już. ;,e 
~karby lrnnu znajdują się ponowt;ie 
w ich rękach. 

Wyparlki potoczyły się jednak !nA
r.zei. WRzYstkie pa r t ie poi i tyczne 
zgr upnwane wokół frontu narodower 
go walki przeciwko lmperlnlistom, a 
przede wszystkim odgrywająca kic
rownic7.ą rolę w walce ludu irańskie
r.o, rewolucyjna, postępowa partia 
Tudeh, wez wały naróil do strajku 
powszechnego i demonstracji. 

' Demonstracje w Teheranie, które 
odbyły się ·w ubiegły poniedziałek, 
były najbardziej bojowe ze wszyst
ki ch, jakie zna stolica Iranu. Olbrr.v
mle, wieluset ty si ęczne tłumy proW';l
dzily walke wręcz z oddz ial:i.ml tm

licji i wojska, uzbrojonymi od stóp 
do l'(lów Rzc1.egóinie zadęte walki, w 
C7. a~ ie k tórych oddziały Sultanelv• 
uż,vly cr.ołJ;1ów, karabinów maszyno
wych. gazów łzawiących i granatów 
toczyły się przed parlamentem I 
przed rezydencią szacha . Demonstra"
ci ninc,vli olbrzymie fotografie sza
rha i jego rodziny, Brat szacha, któ
ry strzelał do manife~tu.i11cych pą
triotów z rewolweru , został poturbo
wany. Rezydencja premiera Ghawam 
es Sullaneha, została zni szczona. Po
licji i wojsku nie udało się opano-

wać sytuacji. W godzinach nocnych 
było już jasne, że stolica Iranu znal~ 
dtije się w rękach demonstrantów. Na 
ulicach Teheranu padło 90 patriotów. 
800 ;i:ostało rannych. Sultaneh uciekł, 
szach zaś zmuszo11y został powierzyc 
funkcję utworzenia rządu Mossadi
kowi. Obalenie rządu Sultaneha jest 
wie)kim zwycięstwem ludu irafakie
go J ciężką klęsk:ą imperialistów an
glo-lłmerykańskich. Potwierdzają to 
otwarcie reakcyjne gazety W. Bryta
nii ! Stanów Zjednoczonych. 

Warto tu zacytować wypowiedź 
organu KC KP Francji „Humanite1', 

która stwierdza, że klęska, jaka spot
kała Imperializm w Iranie jest dlate
go szczególnie dotkliwa, ft Ameryka
n:e traktują ten kraj jako jedną z za
sadniczych baz agresji przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu. „Celem 
zmagań ludu pei:skiego - stwierdza 
„Humanite" - nie jest jedynie nie
zależność gotpodarcza, lecz również 
utrzymanie się z dala od napastni
czych koo.licji montowanych przez 
'imperiali;i;m amerykański. W ten spo
sób walka ludu irańskiego o swe bo
gactwa naturalne jest częśc!ą ogólnej 
walki o polrój". 

Szczególnie pesymist.vcme nastroJe 
ogan1ęly reak c.v.iną prasę brytyjską. 
„Odnosi się wrażenie ~ pisze „New~ 
Chronicle" - że ra(ineri ę w Abada
nie oraz miliony, jak\e ona k:oszto
wała należy uważać za stracone" . 
Nastroje 1e pogłębiły s i .ę tym w;eaej, 
że równocieśnie z wypadkami tehe
rańskimi nadeszła wiadomość, iż Mię
dzynarodowy Trybunał w Hadze uz
nał się n iekompetentoym w sprawie 
ro7.strzygnięcia konfliktu an1do-irań
skiego. 

Wypadki poniedziałkowe w !rani" 
nie ~tanowią jeszcze zako1iczenia 
trudnej walki narodu iral'tskiei;o o 
całkowite wyzwoi'9nie s ię swd wpły
wów imperiali~tycznych. ,Już dr.iś pra
sa paryska pl'zebąkuje o możliwo
ściach bezpośrednich rozmów Landv· 
nu z Mossadikiem, który niP.jedno
krotnie już wykazał J:>rak konsekwen
cji i •tanowczości wobec imperiali
~tów. Niewątpliwie jedMk, wypadki 
iral'tskie świadc?ą p krzepnięciu woli 
walki narodu irań•kiego. który pra2-
nie ją poprowadzić aż do zwycięski.e
go końca. 

P, M. 

i Jarosława Dąbrowskiego ł y · 
Fl"liks11 Dzierżyń~kle(o i Ka~ --------------
rola Swierczewskiego, wnio- c d PKQP 
sło wielki wkład w dzieło wv- .Jztan ar 
zwolenia nasze:!O kraju i u~ L ł 
gruntowanie władzy ludowej. otrzymc:na za aga 
Konstvtucja Polskiej Rzec.z,v- ZPB . W I 
pqspolit-ej Ludowej urzeczywl- 1m. a tera 
stnia dążeni)ł wielkich bo-
jowników naszego narodu, Onegdaj, w 6ali świetlicy 
wspaniałych dowódców. bohą- Zakładów im. Waltera, odby
terów Komuny Paryski~j. żoł- la. się uroczystość wręczenia 
nlerzy czerwonych pułków wal- ;;o:alodze sztandaru Polskiego 
czących w R!!WQluc;j! Paźjlzięr- KQmitetu Obrońców Pokoju, / 
n!kowe]'. żołnierzy I i II Ar- zdO'bytego za osiągnięcia pro
ml! Wojska Polskiego - IJIO- dukcyjne w I półroczu br. 
sących przy boku Armlł Ra- Po krótkim przemówieniu 
dzieckicj wolność naszf'mu nR- naczelnego dyrektora, towa
rcdowi. rzysza Durmaja, zabierali głot 

Dzisiejsza promocja jest nie młodzi przodownicy pracy -
tvlko wielkim dniem <!la mło- delegaci na Zlot warszawski. /' 
'tych oficerów - j-est ona wlel- Następnie zabrał glos przed.
kim dniem dla licznie tu zgro- stawiclel ŁKOP, red. Knittel. 
madwnych robotników i młf1- który wręczając z,ałodze 
dzieży. szt;mdar P. K. O. P„ wyra

Oficer Wo,ska Polskiego, to dł przekonanie, że to zasz
w:vchowawca żołnierz)', to azytne wyróżnienie jes?1Cze 
przyjaciel masy żołnler~k!eJ bardziej' imobiJizuje :z.alogę do 
Tę wielką rolę nasi nowi ofi- walk.i o wykonanie planu. 
cerowie wykonaj!'! z honorem, Na zakończenie m·oczystoścl 
kierując się w codziennej wręczono premie 302 _przodu
swej pracy wskazani-ami jącym _czlon~o!'° ~alogt, . ~t~
towai"l.ys7,;t' Bieruta, ie „fol- / rzy n a ]bardz1eJ przyczymh się 
nlen: polski, a w szcze- 1 do wy)<Pnania planu I pó!ro
gólnośd oficer, dowódca I wy- cz.a w 104 proc. 

Sprzęt żyta dobiega końca 
Sprz;yjJ!Jące wa'runki atmo

sfePyczne ułatwiają sl'Jrawne 
przeprowaclzenit'I żniw. Na terl!• 
nie woj~wódi.twa łódzkiego 
sprzęt żyta dobiega końca. W 
powiecie łęczyckim, mimo nie
do~t.atecznego przygotowania 
sprzętu 7.niwnego. sko~zono już 
około 96 procent żyta i jęcz
mienia . W powiecie kutnow -
skim zżęto 80 procent żyta i 40 
procent jęczmienia, z tego 40 
procent jest j<Jż zwiezione. W 
powiecie brze1.ińskim sl)t'Zęt 
ź.yta przeprowadzono w 90 
proe. 

Spóldzlelnie produkcyjne w 
ppwiecle ~iera4zkim również 
kończą już prace żnhvne. Po
zosta !o im do skosz~nia zaled
wie ldlkanaście ha żYta. 

SP()ŁDZIELNTA 
- PRODUKCYJNA 
W WILKOWICACH 

PIERWSZA W POWIECIE 

Jako pierwsza w powiecie 
;·awsko - mazowieckim za-

kończyła koszenie żyta spół • 
dzielnia produkcyjna w Wil
kowicach. Spółdzielcy natych· 
miast r,rzystąpili d<J podorywek 
i zwózki żyta. Ogółem już 
zwieziono z!Joże z ~owierzchni 
około 60 ha. 

GOSPODARSTW A 
SOCJ A LTSTYCZNE 

PRWDUJĄ 

PGR-y i spółdzielnie pro
c:lukeyjne pow. radomozczań
skiego zakończyły Jt1ż żniwa 
i.ytnie, podczas &:dy gospodar
gtwa Indywidualne dok,onaly 
sprzętu żyta 1" około 95 proc. 
Jest to wymowny przykład 
wyt~zości gospodarstw~ zespo
łowego nad Indywidualnym. . 

Obecnie spółdzielnie produk
cyjne JlflWiatu radomszczań
skiego przepraw dzają podo
rYWki i skw poplonów. Brak 
jest jednak nasion niektórych 
poplonów, 11 zwlasiscza łubinu. 
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S_prawa całe~() narodu W zmóc walkę o terminowość 
transportów kolejowych 

„ . 

Na brzegu chińskiej rzek! 
Huan - He wypadło mi nie· 
dawno usłyszeć opowiadanie o 
Wielkich budowlach komuniz
mu. Setki robotników, siedząc 
n<1 koszach I taczkach, w sku
pieniu słuchało opowiadania 
prelegenta - agi ta tora Dzi -
Szu< - szi, który mówił: 

- · „KJedy czarne skrzydlo 
WiE>lkiego nieszczęścia zawis
ło nad l?,łowami narodów świa
ta, kiedy przestawało bić ser
ce Lenina, wezwał on Stalina 
i przekazał mu swoje gorące 
marzenl~. Było to marzenie 
o szczęściu narodów i zwało 
si„ Wielkim Planem. Stalin 
ostrotnie poloty! swą rękę na 
dłoni Lenina i przysiągł mu 
w imieniu swoim I catego na· 
rodu rallziecklego, że wyko
nają to, o czym marzył Le
nin. 

Czarni wrogowie - Imperia
liści, wiele lat prowadzili wal
kę przeciwko narodowi r11 -
dzleckiemu - chcieli przeszko
dzić w wykonaniu nakazu Le
I)ina. Ale Stalin i naród - rlą
czenl tak , jak góra ze ~wY;tt 
Wierzcb<Jlkiem, budow~U OJ
czyznę według Wielkiego Pl;;
nu A )dooy hitlerowcy napa<l
li na naród radziecki, On, o• 
l)ierając się na swych os!ąg
r>iecJach, rozbił wroga. 

Wielki Wódz, Stalin, dopro
wadził naród do zwycięstwa. 
Zaczął się lud radziecki za
stanawiać, jak odwdzięczyć 
się 'swemu Wodzowi. Ą Stiilin 
szukał jak podziękować naro
<iowi za jego bohaterstwo. I 
nastał dzień, kiedy Stalin przy
niósł narodowi Wielki Nowy 
:Plan To był podarunek Sta
lina clla swego narodu. A na~ 
rod wiedział, że tyl~o nowym 
zwycięstwem odwdzięczy si~ 
•wer,nu Wodi.owi. Budowle ko· 
munizmu - oto nazwa nowe
(o · Stalinowskiego Planu. 

Made przed sobą rzekę ~u
an-He, wygląda )ak rozciąg-
11tęt<' morze. Jeśli postawić n1< 
hi drodze górę, to ją zmyje. 
Ogromna jest jej sila.„ 

narodu za mistrzostwo, wvka
zane w pracy". 

Tak mówi! Dzl-Szua-szl. 
Setki milionów ludzi pracv 

na całym świecie życzyły na
rodowi radzieckiemu zwyaie
stwh 

I oto pierwsza z wielkich 
budowli - kana! Wołg~-Don, 
nazwany im. Lenina - został 
uruchomiony. 

W ogólnonarodowej budowle 
brały udział tysiące zakładów 
kraju. 

Jeden z najstarszych zakła
dów Moskwy, Fabryka „Dyna
mo", zobowiązała się dostar
czyć do dnia 1 grudnia 1951 
roki• aparaty I przyrządy dla 
15 śluz Wołgo-Donu. 

Setki robotniltów przystąpi-

Holownik na redzie w 
ły do Wipólzawodnictwa o ty
tuł , brygady najlepszego wy
konania zamówień kanału Woł
ga - Don", Pl'zedterminowo, na 
dzień 1 listopada, Fabryka 
„Dynamo" wykonała 15 lrnm· 
i;i\etów dla wszystkich śluz 
Wołgo-Donu. . 

Ludzie pracy oa całym świe
cie z ogromną uwagą śledzili 
prztb/e§ prac na wielkich 

b:.1dowlaoh Kra)u TI.ad. W Pe
kin:e, na Kongresie Pokoju. 
delegat Vietnamu wypytywał 
de1egację radziecką o stan 
prac na budowl.ach komuniz
mu i skrupulatnie zapisywi1ł 
otrzymywane wiacjomości, aby 
móc je przekazać swemu wal
czącernll narodowi. Bohater.

sicie kobiety Korei mówiły: 
My wiemy jak naród redzl~c
kl buduje bąstiony pokoi" -
wyc)l budowli. Swlecą nam o
ne jak gwiazdy nadziei. 

Wielka pokojowa twórczość 
nare>du radzieckiego jest M
tchnienjem wszystkich ludów 
walczących przeciw swvm de
miężcom. 

... Monterzy Fabryki „Dyna. 
mo" wyjechali na budowlę ka-

Ludzie radzieccy stawiają na 
rzekach potężnych jak Huan·He 
tamy, podobne do ła1\cuchów 
gófsklch. Spadająca z nich wo· 
da poruszy maszyny, które 
obrabiać będą ziemię, napoją 
wodą ogromne przestrzenie. 
Wybuduje się tysiące nowyrh 
tebryk, zakładów, w kt.óryrh 
szczęśli.wi ludzie radzieccy 
budował: będą maszyny, wy
rabiał: będą tkaniny oraz mi
l iony innych potrzebnych l po
źytecznych rzeczy, które bę
dą tak tanie, ze każdy czło
wiek będzie miał wszystko. 
co mu potrzebne. A celem pra
cy będzie cze~ć I pochwala ..:._ _______________ . 

nału, aby pomóc przy monto
waniu i ustawianiu przyrzą
dów. 

- żyliśmy budowlami ko· 
munlzmu - opowia<la starszy 
majster J. Bobrow. - Zdawa
!o się, że mamy Je ciągle ptzed 
oczyma. Ale ogrom i rozmich 
budowli prześcigną! wszystkie 
nasze wyobraźenia. lJjrzaJem 
tAk potężn~ dzieło. że serce 
moje przepełniło .się trium
fem 

Na to, co działo ~ię wok~!. 
nie można było patrzeć bez 
po.lziwu I zachwyt.u. Polączy-
11 się wody dwóch wielkich 
rzek ros>7Jsklch: Wołgi I Do
nu. Pracując przy śluzach, 
„dynąmowcy" wmogli prze
puścić pierwsze statki. 

Pierwszy cykl śluzowania 
trw;lł około 1,5 godziny. Było 

porcie KałaczeuiskJm. 

to wypróbowanie wgzystklch 
przyrządów I Galej aparatury. 
0)/ecnle cykl tr:wa już tylko 
IX.5 minuty. 

F'abryka „Dynamo" wyróż
niona została zaszczytnym 
r.iianem „przodującego "zakłą
dµ \uaju" i otrzyrp.ała ~ztandiu 
pnechodni Rady Ministrów 
ZSRR. Kolektyw fabryki z l)o
nr.rem wyk1mał zaszczytny Q
l;row:ązek. 
Prtypominają się słowa a

Zagadnieniem niezmiernie 
ważnym dla dalszego podnie
sienia poziomu pracy koleJ
nictwa jest sprawa walki z 
wszelkiego rodzaju awariami 
oraz walki o terminowośc 
tran~portu. 

W porównaniu z pierwszym 
półroczem ubiegłego roku, w 
oJ,cresie czterech pierwszych 
miesięcy 1952 r„ na terenie 
DOKP-Łódź ilość awilrii zo
ptala znacznie zmniejszeni. (a
warie parowozów o 23 proc., 
pociągów o 30 proc.). za wy· 
jątkicm odcinka prący mane
wr-owej. Choć znaczne) po
pr11wle uległa także termi
nowość tr;ansportów, to Jed
nak stanu tego nie możn~ 
jeszcze uznać za zadowalaJą
cy, ponieważ opóźnienia do
chodzą nieraz do 5,8 proc. 

,\warie powodowane są 
przede wszystkim brakiem 
troski ze strony niektórych 
pracowników o powierzony· 
im odcinek pracy. Na przy
kład nied11wno z jednej sta
cji wyjechał pociąg towaro
wy (nr 95.8:1), do którego na 
skutek niedbalstw11 i niedopa
trzenia 4ołączono wagon, 
przezn11czony do naprawy w 
miejscowych warsztatach. Nie 
nadający ~ię do ruchu wagon 

. poszedł w drogę, a po kilk•1-
dziesięciu J>ilometrach nastą
piła awaria i wagon wykoleił 
się, powodując znaczne straty 
oraz kilkugodzinną przerwę w 
ruchu, 

Zacytowany tu przyl<l~d 
najlepiej świadczy, iż oprawa 
awarii łączy się ściśle z ter
minowością transportu, a bła
hy nieraz z pozoru wypadr>k 
rnpże wywołać opóźnienie 
wielu pociągów. 

gitatora znad brzegów rzeki Innego znowu rodzaju fakt 
Huan-He, przypominają się mial miejsce z parowozem 
tl\<arn chińskich roootnlków PT 47 _ nr 8. Na parowozie 
~tucr>ająeydJ go z uwagą. N11- tym w czasie jazdy uszkodzo
rody świata Widzą w zwycię- ne zostały opaski żeliwne n.i 
stwie ludzi radzieckich tłoczJrnch rozrządu pary sprę-
wzór i przykład. tarki powietrza dla hnmulca. 

Boliaterstwem, pracą utrwa- Defekt ten spowodował opóź;
\a naród radziecki swe ideały nien\e pociągu o ponad 4 go
s~ą ~otęgę, ~wą ogromną !'!'\- dziny, a jego bezposrednią 
losć ~ oddame Te;n~, ktory przyczyną było wadliwe wy
przys1ą11! narodowi, ze w ra-1 konanie opasek. 
zie potrzeby odda swą )<rew . . 
za jego szczęście. Temu-z któ- Do~c. częst? zdarzają się 
rego imieniem naród zwią- równicz awane_ w CZ<1sle pr_a
zał epokę wielkich budowli - cy .man.ewrowei - zderzenia, 
nazywając ją epoką stalinow-1 poc1ąg3gce za sobą uszKo-
ską. dzenie p;uowozów i wago-

(wg. „Prawdy") nów. 

Każdy świadomy swych za
dań i obowiązków kolejarz 
musi na swoim odcinku 
przeciwdziałać wszelkiego t'o
dzaju awariom oraz nieustęp
liwie walczyć o terminowość 
transport-ów. Ciągle bowiem 
jeszcze, na niektórych sta
·jach mają miejsce wypadki 
tzw._ zagubienia pociągu. Pole
gają one na tym, Iż dyspozy
torzy ruchu „zapominają", że 

pociąg stoi na linii i nie dają 
mu możliwości dalszego prze
jazdu. W ubiegłym miesiącu 
pociąg , prowadzony prz~z ma
szynistę Klimka, ponad osiem 
godzin stal pod semuf.irami 
na stacjach Poraj, Częstocho
wa i Rozprza, na skutek cze
go do miejsca przeznaczenia 
przyszedł z wielogodzinnym 
opóźnieniem, powodując, rzecz 
jasna, znaczne straty, ktory,·h 
bezpośrednimi winowRjcami 
byli dyspozytorzy ruchu. 

Niezmiernie ważne znacze
nie w walce o terminowość 
transportów posiada także 
wła&ciwa współpraca kolei z 
odbiorcami i nadawcami. 
Klienci bardzo często prze
trzymują wagony podczas 
wyład1mku, bądż też za ładun 
ku, powodując w ien sposób 
opóżnienia transportu, nie-
j ,dnokrotniJ bowiem brak 
choćby jednego wagonu' unie
możliwia slrnmpletowanle peł-
nego Składu pociągu. 

Trzeba stwierdzić , iż w po
r6wnaniu 7. rokiem ubie3łym, 
sytuacja na tym odciul;u u
legł<. znacznej poprnwie, ale 
ci~g)e jęszcze zbyt wielµ 
kl.1c:1tów przetrzymuje wago
ny. I tak nq przykład Łódz
kie Zakłady Włókiea Sr.tucz
nych pr~etrzymaly 24 wagonv 
prze?: 398 godzin, ZPB im. 
Stalina - rn w"gonów prze:1. 
167 godzin, a już swego rn
dzaju „rekotd" pobiły Zakią
dy „Boruta" w Zgierzu prze
trzymując na osiowym 172 
wagony przez„. 3.600 godzin . 
Tymc;:a~em zlikwidowan'.e 

nadmiernych postojów przy 
znładunku i wyładunku Jest 
zupelme możliwe do osiągnlc:
cia. Najlepszym tego dowodem 
jest choćby prdca brygud 
trdnsportowych „Textilimpor
tu", które nigdy nie dopusz
czają do przetrzymania wago
nów. 

Po;!'a tym wielu sp0śl'ód 
klientów kolei nie składa 
przepisowych pięciodniowych 

planów zapotrzebowania na 

W myśl uchwał I wskaz~ń 
Vll Plenum KC trzeba prze
de wszystkim zwalczać i za
pobiegać ·wszelkiego rodzaju 
awariom oraz nieterminowo
ści w transporcie. Musimy w 
szerszym, aniżeli dotychczas, 
zakresie sto~ować nowe for
my pracy, jak na przykład 
„listy gwarancyjne", troskli
wie czuwać nad regularnością 
przebiegu pociągów i peł
nym wykorzystaniem ładow
ności wagonów. 

Przy wzmożonym wysllku 
ze strony wszystkich pracow
ników zatrudnionych na tere
nie DOKP-Łódź, organizacji 
partyjnych, rad miejscowych 
I aparatu polityczno-wycho
"'.a"'.czego niewątpliwie od
niesiemy na tym odcinku 
poważny sukces, który przy-
czyni się do zwiększenia 
operatywności I zdolności 
przewozowej naszych kolei, a 
tym .samym do pełnej reali
zacji zadań postawionych 
przed transportem kolejowym 
w trzecim roku Planu 6-let-
niego. 

Z. MOJtASZCZYK 
dyr~ktor Okt'~gu 

Kolei Pańshvo,vyc11 w Łodzi 

Jaki rząd, 
W atarym sfowntku Samu

ela .8 . Lindego cz11tamy: „Po
dajq sobie ludzie przez 'Tęce . 

aądy na p{śmie zacnego Gob
ba, które sqdy równajq Bię 

salomo1wwej mqdrości". 

Jest, oczywiście, sprawq na
der wąt„liwq, aby w jakim -
kolwtek slov,miku czv księdze 
p'Tzyslów znalazlo się nazwfako 
sędziego ś tedczego przy sądzie 
pierwszej instancji departa
mentu Sekwany - niejakiego 
Jacquinot, ate gdyby taka rzecz 
kiedykolwiek miała miejsce, 
moglibyśmy przeczytać: „Pa
trzą ludzie na ręce niecnego 
Jacquinot . który 'rozboju wo
bec boguduchawinnych o· 
bywateli się dopuszcza. mie-
1lie ich osdbiste rozkrada, a 
aqdy takie feruje, że do din
to7ry zlodziej~~lej łacniej je 
przy„6wnać, niź!i do jakowe
goś wymiaTu sprawiedliwoś

ci". 

Jak wiadomo, sędzia Jacqu
lnot wyrobi! sobie powytszq 
„slawę" w zwiqzlw 2 bezpraw
nym aresit ... waniem Jarqul'S'a 
Duc!oa No, z tym gangster· 
skim a res~ tnmaniem to się p. 
Jacquinot nie bardzo udało. 

Br-z "' rnt · w 7.la rn 1e 

• 
taki sqd 

Udalo mu .te jednak: l) u• 
kraść 30 ty1. franków, znaj
dujących się w teczce areszto
wanego J. Duclos (oficjaln11 
we„sja: „Zaginęły w niezna. 
nych bliżej okolicznościach"); 
2) obrabować z dokumentów 
lokal KC Francuskiej Partit 
Komwntstyc:rn.ej: 3) przywlasz. 
czyć sobie z tec;?:ki J. Duelo1 
prywatny notes„. 

Szczególn11 „sędzia" - 6w 
Jacquinot. W diablo oryginal
ny sposób pojmuje on ol>o• 
wiązki stróża sprawiedltwo
ści . Nazbyt dziwnie obowiqzki 
te mieszajq mu się z powinno
ściami stróża t osoqlstego 
s!ugt amerykańskich dotaro -
dawców, czego jaskrawym, do
wodem jest choćby fakt, . ) no
tes skradziony Jacques'owl 
Ducto1 bardzo szybko znalazł 
się w rękach.„ jednej z agencji 
prasowych US A. 

„Jaki pan, taki kram" -
powiada sta„e przyslowte. Do
dajemy; „Jaki rzqd, taki sqd". 
Jedynie bowiem rządy pinay'· 
ów mogą zrodzić i trzyma~ 
na wy.rnkich stanowiskach są
dowych ta kie kreatury ja~ 
niejaki Jacquinot. 

ET. 

W gromadzie Golębiewek Nowy, w pnw kutnowskim pracują wszystlde maszyny za
równo GOM jak i prywatne, aby jak naj.pybciej, bez strat w ziarnie, rnkończyć sprzęt 

zbóż , 
NA ZDJĘCIU: Stefan Chojnacki, 4rednlorotny chlop z gromady Golębiewek Nowy, kt6ry 

jako jeden :z pierws%1Jch w gromadzie rozpoczq! sprzęt zbóż. 

„ z -y C I E PAR TI I wagony lub też daje plany, 
któ1e nie odpowiadają fak
tycznemu , zapotrzcbowaniu. Mimo przeszkód - spółdzielcy z tWojsławic 

realizujq swe zobowiqzanio Skutki zcitracenia kierow-D.iczei roli Walka o zmniejszenie , o o
graniczenie do minimum Ilo
ści awarii or az o terminowość 
t.·ansportów, to dzisiaj, choć
by za względu na zbliżający przez organizację pa~tyjnq się okres przewozów jeslcn- Dwa tygodnie przed rozpo
nych, czołowe zadanie dla ca- częciem żniw do spółdzielni 
łego aktywu, dln wszystkich produkcyjnej w Wojslawlcarh, 
bez wyjątl{u praco"Wników ko- w pow. sieradzkim, przybyły 
lei. Sprawom tym poświęca dwie snopowiązatki, przysła
się obecnie wiele uwagi na ' ne przez POM w Zapolu. 
wszystkich zebraniach i nara- $wieżo pomalowane, lśniące, 
dach/Załóg. Przyczyny awari' wyczyszczone. Spółdzielcy z 
i spóźnień są doldadnie ana- Wojsławic z radością na nie 
lizowane i omawiane, a po- patrzyli. Radość ta była tym 
rraw~. jaka zaszła na tym większa, że te~oroczne zbiory 
odcinku na przestrzeni ostet- zapowiadają się jak najlepiej. 
nich miesięcy naj\epiej świad- z niecierpliwością więc o
czy, że przy usiln ych sta1·a- czekiwano w Wojsławicach 
niach potrafimy ilość spóż- rozpoczęcia zmw. Niecierpli
nie!l l awarii ograniczyć do wość ta byla całkiem wytlu
minimum. Trzeba tylko, aby maczona, gdyż spółdzielcy dla 
na sprawy te zwracać jeszcze uczczenia rocznicy Odrodze
więcej, aniżeli dotychczas, u- nia postanowili przeprowadzlć 
wagi, ab,y bardziej lnteręso- kampanię żniwno - omłotową 
wano, się nimi na wszystkie~ w terminie o ·dwa tygodnie 

przecież ze spółdzielnią pro
dukcyjną w Tubądzinie. 

Zakłady im. Okrzei posia
dają dobre tradycje. Tutaj 
na.rodziło się wspót;m wodni
ctwo o wysoką "jakość produk
cji, tutaj rozpoczęte. szkolenie 
metodą inż. Kowalewa. Tkal
nia ZPB 1m Okrzei jest koleb
ką czołowych pnoduwników 
pracy - mistrzów ~sokiej 
jakości - Balcerzaka, 1<.ow1.a
nowej i wielu Innych. Lecz 
sukcesy uśpiły widocznie czuj
ność kierownictwa i organiza
cji partyjnej. Kiedy w marcu 
br. zac-zęto produkować nowy 
<isortyment, plany załamały się 
z miejsca. Przejście na oowy 
asortyment, nie zostało i;>ny
gotowane ani przez organiza
cję partyjną, ani przez aparat 
techniczny. 

Jest rzeczą znaną, że zmia
na asortymentu wywołuje 
wśród załogi pewien niepokój . 
Nie wiadomo przecież Jak ten 
nowy asortyment . będz~e 
„szedł", jakie wyłonią ~1ę 
trudności. Trzeba było więc 
przede wszystki~ u.~po~oić r?
botników, wyJa!'mc im, ze 
MD-80 wcale nie jest artyku
łem trudniejszym niż satyna 
i inne, że chodzi tylko o to, aby 
tkacze jak najs1yhciej opano
wali technikę prC'<lultcji tego 
artykułu. Tej pra('y w~jaśnia
jącej było tutaj zupełnie brak. 
Kierownlctwo orgaoizacji par
tyjnej nawet w chwili gdy sy
tuacja stawała się coraz gor
sza, nie przeanalizowało przy
czyn ni~wylconywania plan•1. 
TE:,j sprawie nie poświęcono 
ani jednego poslcdze'!'lia egze
kutywy. 

W cif\gu szeregu miesięcy 
nie odhyła 'ię cini jenna nara-
da agifator()'" lub orgn-
nl~!ltorów g1·up. Aktyw 
partyjny n ie o~n.yma 1 żad
nych instrukcji W celu mobi
liwwania za!of.( i c.lo podnies ie
nia wvrhlności, do zwalczenia 
przeszkód 

* ł * 
Przykfad egzekutywy pod

stawowej org:mizacji udzwl il 
się niżs;>:ym instanC'jom. Kie
rownic-two organiwcji oddzia
łowej llrnlni także nie ma 
zwyC'i•iu knntrolnwaĆ' wyJrn
nania planu Tow Mirhalak 
nie cJQn1aga się od kierowril!>a 
oddzialu codzieRn,vch sJ)rawo
zdatl U! stanu pror:lukcji Kie
rownl\\ tkalni na 7adane mu 
pytanie, czy Ztlawał kiedy
kolwiek spn•wuzdanie egze
kutywie. oswiadcz.vl ie riie, 
pnnl~w"? ,„., 1'><>7pHrtv1nv. 
W tvrn mnierna'liu utwier
dząlo go kierownictwo organi
zacji od<hialowe.l. które anl 
razu <!) nie za żądało od niego 
analizy wykonania planu. 

Nic więc dziwnego, że w ta
kich warunkach zarówno od
działowa jak i podstawowa or
ganizacja partyjna zupełnie 
nie znały istotnych przyczyn 
powoduiflcych gwałtowny 
spadek wydajności. Organiza
cja partyjna była zupełnie o
derwana od zagadnień ekono
micznych zakładu, oderwai;a 
od załogi, która borykała się 
z wielu trudnościami. 

Jakie to byly trudności? 
Przede wszy:;tkim aparat tech
niczny zupełnie nie przygoto
wał przej$cia n!l nowy asorty
ment. Należało szczególną u
wagę zwrócić na oddział przy
gotowawczy, aby tkalnia o
t rzyma\a , osnowy · dobrze 
krochma!one bez pęków. 
Tymczasem na skutek nfe
dbalstwa majstrów, nie zasto· 
sowano w oddziale przygoto
wawczym pękołapaczy, a kie
rownik nawet nie znal recep
ty na krochmal do artykułu 
MD-60. Do tego - krosna nie 
zostały zlamelizowane. Nislca 
jakość osnów, brak lamelek -
powodowały systematyczny 
spadek produkcji. Najlepsi 
przodownicy nie wykonJJWali 
bai produkcyjnych. Zarobki 
tkaczy obniżyły się o 100 do 
2{)0 zł. 31 wykwalifikowanych 
robotników 'opuściło fabrykę, 
udając się· do inlłych zakła
dów Wzmogła się absencja u
sprawiedliwiona I nieuspra
wiedliwiona, obejmując mie
sięcznie do 6 proc. załogi. 

Pomimo, ze umowa zbioro
wa przewiduje w okresie zmia
ny asortymentu bonifikaty 
dla tkaczy nie wykonujących 
baz. w tkalni ZPB im. Okrzei 
na skutek niedbalstwa kierow
nictwa i obojętności organiza
cji partyjnej nie wypłacono 

bonifil<a t. co jeszc7;e pąrclziej 
ro7.goryczylo załogę Nie po
myś\A110 także o tym, ażeby 
przyjść tkacrnm z pomocą, na
silając i 11~prawniając szkole
nie zawodowe. Należalo mia
nowicie za~losować szkolenie 
w systemie 6-8 krosien, po
nieważ więf<szo~ć tk;iczy ob
•ługuje tyle wflrszlatów , a w 
Zaklad•ch im Ol<rzei pnvgo· 
t"wi<nn dotvehczas robotników 
tylko do oh•łui;i .,lri>j„\<" Do
tychr~•~nwe kwalifikatle nie 
w•vstBrrzajij, · s?czególnie ptzv 
produkcji nowego asortymen
tu. 

• • • 
Te wszystkie przyczyny, po

wod11jaC'e niewykonanie pla
nu. bvły I są zupi>lnle możli
we do u•unięC'ia Wvkazała to 
z cpłą jasl1rawością narada 
partyjno - gospodarcza. jaka 
odbyła się · niedawno w zakła
dzie. Z tej narady kierowni-

ctwo organizacji partyjnej po- n ości technicznych I braku 
winno wyciągnąć daleko idące pracy polltycznej. VII Plenum 
wnioski. Anal!za i codzienna KC PZPR nakreśla jasno za
konttola wykonania planu - dania organizacji partyjnych 
jest podstawowym zadaniem w walce o wykorzystanie tych 
organizacji p;irtyjnej w zakła- rezerw. Trzeba, aby organiza
dzie produkcyjnym. Bez zną- cja partyjna ZPB im. Okrzei 
jomości zagadnień produkcji, nauczyła się kierować/po no• 
be! gruntownego zaznajomie- wemu, postawiła zadania 
nla się z sytuacją Istniejącą w przed aparatem technicznym, 
za'kładzie, z trudnościami, z dopilnewała ich wykonania, 
jakimi boryka się załoga - przede wszystkim zaś aby u
kierownictwo organizacji par- ruchomi.Ja do walki o plan ca
ty jnej nie jest w stanie poki.?- ty aktyw partyjny. ZPB Im. 
rować walką o plan, Okrzei muszą nie tylko wyko· 

Nadszedł wreszcie dzień 
żniw. Do pracy wyszli wszyscy 
członkowie, stawiły się także 
ich rodziny, Zaczęto przygo
towywać maszyny do wyru
szenia w pole„ Okazało się 
wówczas, że snopowiązałki nie 
są tak (lobre jak są piękne. 
Płótna po snopowiązałek były 
za wąskie, brak było też wielu · 
części w samych maszynach, 
jednym słowem - POM w 
Zapolu pokpił sprawę. 

Są w zakładzie wszelkie wa- nać plan drugiego półrocza, 
runkJ do realizacji planów ale nadrobić zaleglości po
miesięcznych, tkwią w z;iło- wstałe w pierwszym. To jest 
dze nie wykorzystane rezerwy, Ich patriotyczny obowiązek. 
zahamowane na skutek trud- E. SK()WERSKA 

I stacjach, w parowozowniach I krótszym niż zaplanowano. A 
I I warsztatach naprawczych. do tego współzawodniczą 

Przysłano wreszcie właści
we części, dopasowano i już 
miano wyruszyć w pole. Trak
torzysta POM, Szewczyk, 
wskoczył na traktor i ruszył. 
Nie wyjechał jeszcze za bra
mę !... zaklął siarczyście. Za
trzyma! traktor I podbiegi do 

W calym kraju uroczyście obchodzona byla 
ósma rocznica Mani(estu Lipcowego. Warszawa, 
a wraz z nią cala Polską, przeżywała historycz
ny ctzień uchwalenia Konstytucji Polskiej Rze
czypo~pQJitej Ludowej oraz wielkie <lni zlotowe. 
Stolica rozbrzmiewała młodzieńczym gviarem 
I radością. Młodzi przodownicy pracy - budowni
czowi!l Polski Ludowej przez: okres trnech qni 
trwania Zlo~u, manifestowali swe uczucia milo
ści i przywiązania do Ludowej Ojczyzny i jej 
Pierwszego Ęudowniczego - towarzysza Bolesła
wa Bieruta. 

NAPRZOD l'tlł:.ODZI ..• 

Jeszcze w przeddzień Zlotu odbyło się uroczy
ste plenarne posicqzenie Zarządu Głównego Z.MP, 
na którym podjęto uchwalę o objęciu przez ZMP 
~zeiostwa nad lotnictwem wojskowym. 

Kiedy se)q·etari ZG ZMP, Stanisław NQwocień, 
odczytał ostatnią część uchwajy: ,„Szerzej roz
postrzyjmy nad Ojezyzną skrzydła naszego lot
nictwa ~ sk1:zydla pokoju i przyja~ni mię'izy na
rodami, sluzydła wolności I niepodległości Polski 
Ludowej" - zerwała się burza oklasków. 

To nnjlcpsi z najlepszych, nasza bo~aterska 
mlodzle:i: entuzjastycznie powitała przyjęcie przez 
ZMP szefostwa nad wojskami lotniczymi. Oni to 
przecież, młodzi, strzec btjdą polskich granic na. 
Odrze. Nysie i Bałiyku. oni to strzec będą na
szej niepodleglo~ci. zabezpieczać pokojowy marsz 
nąrm'u po drodze do socjaliZ1TJU. , 

„To od was, młodzi przodownicy, i od całej 
młocf7icży polskit>.i żąda dziś Wasza Ojczyzna 
I Wasz Nauczyciel, P1crwszy Budpwniczy Polski 

Ludowej. towąrzvsz 13oleshiw Bierut . abyście dal
szą praC'ą. ofiarno!<clą i wysiłkiem sta{I się nle
zaclrniian~ pewną jak opoJ.::a !;\'larancją ~ił I roz
kwitu s1.częśl lwej przyszłości Polskie~ Rzeczypo
spolitej Ludowej" - powiedział towarzysz Józef 
Cyr:inklewicz na centralnych uroczystościach 
Zlotu. 
$więtp Odrodzenia stało się świętem naszej 

mlod7-ieży szczę~llwego p11kn!enia Polslti Lu-
dowej. 

SJ;.JM ORRAot 1 .J~ 

Kiedy młodzi przodownicy, obd1odząc uroczy
stości zlotowe, napełniali stolicę gwarem rado:\cl 
i wesela, Sejm Ustawodawczy R. P. debatował 

nad projektem Konstytucji Polskiej Rzeczypospo
litej Ludowej. 

W dniu Swięta Odrodzenia, 22 Upca, na histo
ryczne posiedzenie przybył owacyjnie witany Pre
i:ydent R. P„ przewódniczący Komisji Konstytu
cyjnej towarzysz Bolesław Bierut. 

W uroczystej, pełnej napięcia ciszy odbywą się 
iłosowanie. Wreszcie marszałek Kowalski ogła
sza, że Konstytucja zostaln uchwalona jedno
myślnie. Posłowie wstają z miej~c - zrywa się 
spontaniczna manifestacja. Okrzykom na cześć 
Konstytucji i jej twórcy, towarzysza Bolesława 
Bieruta, nie i:ia kpńca. 

W dniu 20 lipca br. w miasteczku ztot<>W!Jm na 
Rakowcu młodzi przodowmc11 - budownic~o
wle' Polaki Ludowej prz11jmowa!i u siebie wy-

bitnych go§c(. 
NA ZDJP,CIU: od lew~1' geri Wągrowski, mi
nister Mljat j gen Kstę:l:arr·z11lr w.frńd mludzieży 

CA f - tor uabrow1tcK1 

flrzed gmac~em Sejmu zbierają slę tysięczne 
tłumy. To mieszkańcy Warszawy. a wraz z n1n11 
c"la Polska, biorą żywy udział w tym, co się dzie
j!! w sali seimowej. 

NOWA KONSTYTUCJA 

Oto dokonaliśmy bilansu przebytej przez nas 
drogi. Z kraju zacofanego, staliąmy .się krajem 
przodującej techniki, w którym naród stał się 
właścicielem wszystkicQ bog~ctw, w którym wła
dzę sprawują masy pracujące, kierowane przez 
Polską Zjednoczoną Partię Robotniczą i jej prze
wodniczącego, towarzysza Bolesława Bieruta, 

Wszystkie zdobycze I osiąjlnięcia polskiego lu
du pracującego za~warantowane I utrwalone zo
stały w Konstytucji Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej. 

Nowa Konstytucja jest ukoronowaniem naj
szlachetniejszych postępowych tradycji narodu 
polskiego, walk o wyzwolenie narodowe I spo
łeczne pe)skich mes ludowych, całege historycz
nege okresu rewolucyjnych zmagań bohaterskiej 
klasy robotniczej i ośmiu lat zwycjęskiego bu
downictwa pokojowego. 
Rośnie i rozkwita nasza Ojczyzna - Polska 

Ludowa. Przed narodem polskim otworzyły się 
nigdy przedtem nie"znane w naszej historii ol
brzymie perspektywy rozwoju. Rozległe horyzon
ty odslonily się przed naszą młodzieżą, która wy
kazała hart i wolę socjalistycznego budownlct.wa, 
miłość Ojczyzny i zdecydowaną postawę w walce 
o utrwalenie pokoju. 

„Do wielkiej księgi dzlejńw Polski - powie- · 
dzi'łł towarzysz Bolesław Bierut - wpisana zo
stała nowa, zwycięska I pełna chwały karta -
Kons1ylucja Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej". 

Mlodzl przodownicy, nasza pelna heroizmu 
I bohaterstwa młodzież, w historyczl'lym dmµ ' 
uchwalenia Konstytucji zlożyla ~lubgwanle: 
„Będziemy czujni i nieprzejednani wobec wro

gow ludu i obcych najmitów, wobec zdrajców 
narodu I szkodników, będziemy wiernie strze
gli mienią i dobrą narodowego. 

S!ubu.iemy wyt>elnial' wskazania naszego Na
uczyl'ielR, BudownirzPg() Pol~ki L11dowej - uko

chanego towarzysz~ 8oleslawa Bieruta". 
Wilgotni11ły oczy starszym. Serca przeniknęła 

jaka~ dziwna radość. Oto zamknął się jeden ze 
wsp;iniałych rozdzia łów żywej historii Ludowej 
Ojczyzny, której gospodarzem jest cały naród. 

snopowiązałki. - Koło odlę
clało - ozńajmił z rozpaczą 
nadbiegającym spółdzielcom. 

Obie snopowiązałki były 
niezdatne do użytku. Koszenia 
jednak spółdzielcy rozpoczęli. 
Tylko zamiast trzech, w po
lu pracowała jedna snopowią
załka, stanowiąca własnosć 
spółdzielni. Pozostałe dwie, 
t. j. POM-owskie, trzeba było 
powtórnie oddać do remontu. 

Wskutek niedbalstwa i nie
starannego przygotowania sie 
POM do kampanii żniwno -
omłotowej, spółdzielcy z Woj
sławic rozpoczęli żruwa z Je
dnodniowym opóźnlenlem. I 
trzeba tu dodać, że skutki te
go niedbalstwa odczuli także 
spółdzielcy z Izabelowa I Mał-· 
kowa. Wprawdzie POM miał 
trudności, spowodowane bra
kiem mechanika. Niedbalstwa 
tego jednak nie można I1l
czym usprawledl!wić. 
Poważnie zawiniła tu takte 

komisja techniczna Ekspozy
tury Okn;gowej POM w Ło
dzi, która sprawdzała w Za
polu stan maszyn żniwnych. 
Komisja ta orzekła, że maszy
ny są zdatne do użytku, a jak 
jest w rzeczywistości, wldaó 
to na przykładzie Wojsławic, 
który nie jest odosobniony. 

Jeden dzień opóźnienia w 
rozpoczęciu żniw zmobilizował 
spółdzielców do wydatniej
szych wysiłków. Postanowill 
oni dotrzymać zobowiązania, 
podjętego dla uczczenia rocz
nicy Odrodzenia. Ignacy Mik
sa wraz z dwoma synami u
"tija się w polu, pracując za 
dwóch. Zygmunt Jakubowi\ik, 
brygadzista grupy polowej, 
który w ub. roku wypracował 
200 dniówek obrachunkowych, 
jest przykładem dla wszyst
kich. I on przyprowadził ze 
sobą dwie osoby ze swego 
domu. 

Na rozległym polu sz.ybko 
powstają kopki żyta. Spół
(lzielcy zwiększyli tempo pra
cy, ponieważ niebo zaczęło sir;: 
chmurzyć. Rej tutaj wodzi 
Wacław Daniel. Robota pali 
mu się w rękach. Sam pra
cuje i innych zagrzewa: 
„Spieszcie się, bo deszcz może 
sp~ść za chwilę". 

Ale spółdzielców nie trzeba 
zachęcać do pracy. Wszyscy 
bowiem pragną nadrobić stra
cony dzień, aby wykona/: swe 
zobowiązanie, aby zwyclętyć 
we współzawodnlc~ie ze 
spółdzielnią produkcyjną w 
Tubądzinie, aby zebrać jak 
najwięcej ziarna dla państwa 
I dla siebie, Pierwsze bowiem 
omłocone żyto spółdzielcy po
stanowili S'przeciać państwu. 
Powiozą je grupowo, wozy 
ozdobią transparentami, tak 
jak na spółdzielców przystało. 

M. S. 
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Niebywały sukces Emila Zatopka 

• Trzeci złoty medal w maratonie 
Trzy złote medale 

zdobyli sztangiści radzieccy 
W trzecim dniu zawodów w 

podnoszeniu ciężarów rozegra
no trójbój w wagach średniej 
i półci ężkiej. Nowy sukces od
nieśli sztangiści radzieccy w 
wadze półciE:żk>iej, zdobywając 

<lwa medale. Zloty medal zdo
był Łomakln (ZSRR} - 417 ,:> 

W biegu na 3.000 m z 
przeszkodami reprezentant 
Związku Radzieckiego, Ka
zancew, który prowadził 
przez dwa ostatnie okrą
żenia, potkni:tł się na ostat
niej przeszkodzie, na skutek 
czego zają! drugie miejsce. 

W niedzielę stadion olimpij
ski przeżywał jeden z nieza
pomnianych dni w historii 
sportu światowego. W dnlu 
tym na podium zwycięzców 

staną! po raz trzeci kapitan 
Armii Czechosłowackie~ 

Emil Zatopek, zdobywca 3 zło
tego medalu olimpijskiego dla 
barw swego kraju. 
Sukc~ Zatopka w biegu ma

ratońskim przeszedł najśmiel

sze oczekiwania najwytraw
niejszych znawców lekkoatle
tyki. Zatopek okazał się więk
szym fenomenem od słynnego 
biegacza Finlandii Nurmiego i 
jego rodaków, którzy do cza
sów J. Kusocińskiego posiadali 
zdecy<lawaną hegemonię w 
biegach długich. 
Zwycięstwo E. Zatopka w 

biegu maratońskim zadziwiło 
cały świat. Niebywały entuz
jazm, jaki zapanował na sta-

Final rzutu dyskiem kobiet zakończy? się potrójnym 
zwycięstwem zawodniczek radzieckich, które zdobylu 

trzy medale. 
NA ZDJĘCIU: od lewej: Bagriancewa (II miejsce). Ro
maszkowa (1 miejsce) i Dumbadze (III miejsce) na po

dium zwycięzców. 
CAF - Olympia Kuva 

Reprezentacja Po!ski w ho~ej'u na trawie rozegrała w 
ramach turnieju <;1!impi jskie go trzy spotkania, w kt6 -
rych jedno przegra!a z Niemca·mi· zachodnimi 2:7 i dwa 

wygrała z Belgiq 2:1 i ze Szwajcarii:t 1:0. 
NA ZDJĘCIU; nasi napastnicy a.takuji:t bramkę druży

ny Niemiec zachodnich. 
(CAF - specjalna obsługa olim[). Otto Link). 

VIII tenisowe m isłrzosłwo Polski 
W dniu wczorajszym roz[>oczęły 

się na kortach „ Włókniarza" Vlll 
mistrzostwa Polski w tenisie męż
czyzn i kobiet. 

Uroczystość rozpoczęci a została 
opóźniona ze względu na deszcz, 
który zacząl padać krótko przed 
godziną 10. 

Krótkie [)rzem6w!enle wygłosił 
przedstawiciel GKKF, przewodni
czący Sekcji Tentsa, tow. Olszo\V· 
ski, który m. In. powiedział; 

„Rozpoczynacie VIII mtstr:to-

Na korcie centralny m sp'ltkalt 
się przed potudnlem Borowczak 
(„ Włókniarz" Łódź) z Kwiatkiem 
(CWKS). Wygrał po zaciętej wal· 
ce Kwiatek. Mimo, te 2 pierwsze 
sety zakończyły się zwycięst~em 
Borowczaka \V stosunku 6:2, 1:6. 
trzy pozostałe wygra! Kwiatek 
6:~. 6:1, 8:3. 

dianie, gdy przy dźwiękach 
fanfar E. Zatopek wbiegł na 
bieżnię - wskazywał; że Cze
cho.słowak stał się nie tylko 
bohaterem XV Igrzysk, ale 
jednocześnie ulubieńcem całej 
publiczności, która dzień w 
dzień wYPełniała po brzegi 
stadion olimpijski. Sukcesy 
Zatopka są specjalnie drogie 
sportowcom państw demokra
cji ludowej, gdyż wskazują 

one jak wielkie pootępy czyni 
sport w tych krajach, znaJ<lu
jąc się pod opieką partii ro
botniczych, sport, który jest 
wyzwolony z pęt zawodostwa 
i wyzysku menażerów. 

Czudina trzecia 
w skoku wzwyi 

W finale skoku wzwyż w 
~onkurencj_i kobiet, wyniki by
ły następuiące: 

1) Brandt (Afryka (Pd.) -
J 67, 2) Lerwill (Anglia) - 165, 
3) Czudina (ZSRR) - 163. 

Zybina pchnęła kulą 

15,28 m 
Pchnięcie kulą wygrala ,dosl(,o

nata zawodniczka J:~dz.lecka Zy
bina ustanawiając nowy rekord 
świata. 

1) Zyblna (ZSRR) - 15,28 (rek. 
świata), 2) We\"ner (Niemcy za
chodnie) - lł,57, 3) Toozenowa 
(ZSRR) - 14,50, ł) Tyszkiewicz 
(ZSRR) - 14,42, 5) Kille (Niemcy 
zach.) - 13,84, 6) Wl111ams (Niem
cy zach.) - 13,35, 7) Radosasle
vic (Jugosławia) - 13,30, 8) saarl 
(Finlandia) - 13,02, 9) Veste (Fr,) 
- 12,96, 10) Bregulanka - 12,96. 

Czimiszkian bije 

rekord świata 

w podnoszeniu 

ciężarów 
w dalszym ciągu zawodów w 

podnoszeniu ciężarów rozegrano 
trójbój w wadze piórkowej. 
Wspaniaty sukces odnieśll sztan
giści radzieccy zdobywając zloty 
l srebrny medal. Zwycięzca Czi
miszkian wynikłem 337,5 kg 
(97,5 - 105 - 135) ustanowił no
wy rekord świata. srebrny me
dal zdobył znany rekordzista 
Ś\Viata saksonow - 332,5 kg. 

„Gwardia" (Warszawa) 

pokonała , Widzew" 5: 1 
Rozegrany w dniu wczoraj

szym mecz o mistrzostwo II li
gi pomiędzy „Widzewem", a 
Gwardią" (Warszawa) upłynął 
~ ;e w takiej atmosferze, jaką 
cr cielibyśmy widzieć na boi
skach w naszym mieście. 
Wygrała „Gwardia" w sto

scmku 5 :l (l :O), ale nie o wy
n'ik w tym wypadku chodzi. 
Chodzi o zachowanie si<: za
wodników obu drużyn na boi
sku. 

Na boisku zaszły dwa przy
kre wypadki. Cichocki sfaulo
wał swego b. kolegę klubawe
ga bramkarza łodzian Uptasa, 
tak że ten już do końca spot
kania nie wrócił na boisko, 
drugi to . wykluczenie z gry 
zawodnika „Widzewa", prawo
skrzydłowego, Różyckiego za 
brutalną kopaninę. 

Bramki dla „Gwardii" zdo
byli: Hacharek w 33 min. (z 
rzutu karnego), Jasłowiecki w 
5 min„ w 23 i 30 min. Cicho
cki i 35 min. Maruszkiewicz I. 

Honorowy punkt dla ładz.ian 
uzyskał w 22' minucie Slaby z 
rzutu karnego. 

Po opuszczeniu stadionu 
bieg odrazu poprowadzono w 
bardzo silnym tempie. Publicz
ność z naprężeniem oczekiwa
ła meldunków z trasy, które 
nadchodziły regularrue. co pe
wien czas. Gdy fanfary oznaj
miły zbliżenie się zawodni
ków do stadionu, publiczność 
wstała z miejsc, a kiedy na 
bieżni ukazał się E. Zatopek, 
t1 ybuny ogarnął istny szał 
entuzjazmu. Wyrzucana w gó
rę kapelus-ze i czapki, pa<lano 
sobie w objęcia. 

Wśród nieopisanych okrzy
ków trybun Zatopek biegnie 
ostatnie okrążenie. Biegnie 
lekka, jakby dopiero co 
wszedł na bieżnię. Przez niko
go nie zagrożony mija on me
tę - znów jaka zwycięzca. 
Za nim przybiega Argentyń-

Dziś rozpoczynają 

turniej bokserzy 
Dziś wieczorem rozpoczyna 

się olimpijski turniej bokser
siu. Wczoraj zawodnicy nasi 
przeszli badanie lekarskie. 
Wszyscy czują sdę dobrze i są 
w doskonałej kondycji. 

Losowanie walk odbędzie s!ę 
dziś przed południem. 

Sobota 
w Helsinkach ... 

POLKI WYELIMINOWANB 
WE FLORECIE 

37 zawodniczek stanęło na plan„ 
szy turnieju indywtdualnego we 
florecie. Eliminacje rozgrywano 
w 6 gru1,>ach, z których po ł za
wodniczki weszly do drugiej 
rundy. 

Z naszych reprezentantek Soł
tanowa i Włodarczyk odpadły 4ut 
w pierwszych eltmlnacjach1 nato· 
mtasf Nawrocka doszła do II run
dy, w której została wyelimino
wana. 

KISZKURNO DZIESIĄTY 

W sobotę zakończono dwudnlo· 
we zawody w strzelaniu do rzut
ków. Nasz reprezentant Kiszkur
no zajął w ogólnej punktacji 
10 miejsce. Polak w drugim dniu 
zawodów wypadł słabiej niż w 
piątek. 

MATHIAS PIERWSZY 
W lO•BOJU 

1) Mathlas - 7.887 pkt. - re
kord świata, 2) Campbell - 6.975, 
3) Simons (wszyscy USA) - 6. 788, 
4) Wołkow (ZSRR) - 6.874, 5) Hipp 
(Niemcy zach.) - B.«9, 6) Wi
denfeld (Szwecja) - 6.388, 7) Tan
nander (Szwecja)~.308, 8) Schir
mer (Niemcy zach.) 6.118, 
9) Elllort (Anglla)~.044, 10) Kuz
niecow (ZSRR) - 5.937. 

DRUGI ZŁOTY MEDAL 
AUSTRALIJKI JACKSON 

Mistrzyni olimpijska w biegu 
na 100 ro, Austr•lijka Jackson, 
zdobyła drugi zloty medal, zwy
ciężając w finale na 200 m w cza~ 

sle 23,7. 

FINAŁ 1.aoo m 
1) Barthel (Luksemburg) - 3.45,2 

- rekord oUmp .• 2) Mac Millen 
(USA) - 3.45,2, 3) Lueg (Niemcy 
zach.) - 3.45,4, 4) Bannister (An· 
gl ia)-3.46,5, 5) El Mabrouk (Fran
cja) 3.46,6. 

POLSCY SĘDZIOWIB ZDALI 
EGZAMIN 

W •obotę odbył slę egzamin 
dla sędziów, którzy wytypowani 
będą do prowadzenia 1 punlcto· 
\vanla walk w olimpijskim tur
niej u pięściarskim. 

Obaj Polacy Masłowski I Li
sowski z1oży11 egzamin z wyni
kiem pomyślnym. 

POŁFINAŁY PILKARSKIE 
W sobotę rano odbyło się lo

sowanie półfinałów turnieju pil
karskiego, W wyniku losowania 
Węgry spotlrnją się w poniedzia
łek, 28 bm., ze szwecJą. a Jugo ... 
stawia gra we wtorek, 29 bm., z 
Niemcami zach. Oby d\va mecze 
odbędą si~ w Helsinkach. 

1twa Potskl w kilka dni po u· 
chwaleniu Konstytucjl Pol~ki Lu
dowej, której to 40 l 59 artykuł 
„bezpieczają l gwarantują Wam 
·prawo doste::pu do urządzeń spor
towych l sportu". 

Oprócz tego rozegrano jeszcze 
pięć spotkań, w tym jedno ko
biet, w którym Ostaszewska 
(CWKS) wygrała z Dalkowską 
(„Gward ia" Wrocław) 6:0, G:I. Za· 
iewski (AZS Lublin) pokona! 
Miazgę (.,Stal'" Mlń;sk Mazowiec
ki) 7:5, 6:1, 6:1, Pelczyńskl (OWKS 
Lublin) przegrał z Mraczk1em 
(„Górnik" KatO\ViCe) 5:7, 3:6, 2:6. 
Tomaszewski („Gw:.rdla" Poznań) 
zwyciężył Krawczyka (AZS 
Gdańsk) 6:1, 6:0, 6:1, 

Łódzcy sportowcv na Zlocie 
W lmleniu "Włókn!arza0 .uczest

ników mistrzostw powitał prze
wodniczący rady kola sportowe
go przy ZPB lm. I Dywizji Ko
ściuszkowskiej, tow. Chrapkie
wicz. 

Po wc!ągn!ęc!u flag! o barwach 
narodowych na maszt, rozł!grano 
plerwsze spotkania 

1 
eltmtnacyjne. 

W ostatnim 1pot'kanlu prz~d 
południem Wa\vrzyńczak (,,Budo
wlani" Częstochowa) wygrał z 
Jarkiem („Górnik" Katowice) 7:9, 
6:3, 5·:3, 6:1. 

W kamp3nii p r zedzlotowej o 
zaszczytny udziat w Zlocie ubie
gało s ię tysiące sportowców Lo
dz i, którzy brall udział w zawo
dach eliminacyjnych i konkursie 
współzawodnictwa sporto\vego. 
250-osobowa g rupa delegató\V 
sporfowych z niecierpli\vośctą o
czekiwała na wyjazd. 

17 lipca wjechaliśmy ze śpie
wem na wspaniale udekorowany 
dworzec w Warszawie. Ostatnie 

-------------------------~~--------------------~--------~--. 
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Zwycięsko przeprowadzić kampanię skupu zboża 

Narada sekretarzy KP 
przewodniczących pre.zydiów PRN 

Dnia 26 lipca br. odbyła się 
1:1<:rada I sekretarzy komitetów 
powiatowych PZPR i prze
wodniczących prezydiów po
wiatowych rad narodowych, 
poświęcona omówieniu goto
wości województwa łódzkiego 
da kamoanii skupu zboża. W 
naradzie udział wzięli: I sekre
tarz Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR - tow. Karol Bąkov$
sk1, przewodniczący WKW 
ZSL, ob . Zielnik, przewodni
czący Prezydium Wojewódz
kiej Rady Narodowej, nb .. Tu
l:an Horodecki, oraz dyrekto
rzy i k ierownicy CRS, CUS. 
Fkspozy tury Okręgowej POM 
i Zarzadu Okręgowego PGR. 

Spr:iwy zwiazane z akcją 
skupu zboża omówił I sekre
tarz KW PZPR - tow. Karol 
Bakowski, zaznaczając, 7.e Po
rr;yślna realizacja plan owęgo 
skuo11 zboża uzalPżniona jest 
mied?.y inn ymi od szvhkiego 
zakończenia 7.n iw oraz orl 
sprawnei;o przeprowadzenia 
omłotów. Tow. Bąkowski 
stwierdził, że POM i GOM 
naszego woiewództwa nie są 
jE:szcze w stanie skosić i wv
młócić zboża u wszystkich 
chłopów. dlatego też koniecz
nym jest pełn.e wykor zystaniP. 

w ramach pomocy sąsiedzkiej, 
wszystkich maszyn, znajdują
cych się w rękach prywat
nvch. W związku z tym orga
nizacje partyjne muszą ubojo
wić malorolnych chłooów, a
b:i- śmielej żądali oni należnej 
im i zagwarantowanej dekre
tem pomocy sąsiedi.kiej. Tow. 
Bąkowski podkreślił, że orga
nizacje partyjne muszą nie
przerwanie czuwać i nie do
ouszczać do tego, aby kułacy 
za udzieloną pomoc sąsiedzką 
żądali odrobku, stanowiącego 
j<:dna z najiaskrawszych form 
v;yzvsku. 
Mówiąc o dalszych zada

niach onianizacji partyjnych 
w kamDanii skupu zboża, tow. 
Bąkowski zaznaczył, że zagad
n!eniein tvm muszą intereso
wać sie codziennie wszystki<> 
organizacie partyjne, zwraca
jąc przede wszystkim uwagę 
na kułaków. którzy w ubiell
tym roku nie wypełnili swego 
obowiązku. W stośunku do sa
botujących skup ~boża, rady 
n;,rodowe muszą wyciągać 
konsekwencje, prz~w idziane u
stawą. 

Na zakończenie to·v. Bąkow
ski zaznaczył, że w kampanii 
fkupu zboża nie wolno zapo-

minać o zadaniach związanych 
z rozwojem spółdzielczości 
produkcyjnej. Na o<lwrót -
pracę w tym zakresie należy 
wzmóc, tj. umacniać istniejące 
si,.ółdzielnie produkcyjne oraz 
zakładać nowe spółdzielnie i 
komitety założycielskie 

W dyskusji mówcy wskazy
wali na szereg braków, wystę
pujących jeszcze w akcji przy
gotowawczej do skupu zboża 
oraz podkreślali patriotyczna 
postawę mas chłopskich, któ
re przyjęły z zadowoleniem 
zawiadomienia o wymiarze 
zboża do sprzedaży, zobowią
zując się orzed terminem wy
konać swój abawiazek wobec 
państwa. Szereg dyskutantów 
mówiło także o wzroście ak
tywności wroga klasowego. 
który kłamstwami, jak np., że 
„państwo będzie płaciło za 1 
kwintal żyta 40 zł" itp., usi
łuje odciągnąć pracujących 

chłcpów ad wykonania obywa
telskiej powinności. 
Dyskusję podsumował tow 

Bąkowski, udzielając organi
zacjom partyjnym i radom na
rodowym wytycznych zmierza
jących do zwycięskiego prze
prl).wadzenia kampanii skupu 
zboża. 

trzy dni, dzielące nas od chwili 
ot\va rcia Zlotu, \Vyko rzy::..taliśmy 
na przygotowanie się do defila
dy i iawodów, a \volne chwile 
na z\vledzenie miasta i nowo„ 
wznoszonych budowli. Zespoły 
łódzkie przodo"'aiy i.v przygoto
waniach do Zlotu, Tworzyły jak
by jedną rodzinę. Reprezentancl 
sportu łódzkiego post:awili sobie 
bowiem za zadanie świecić przy
kładem Lnnym okręgom, w czym 
jedynie nie dopisall członkowie 
sztafety Łódzkiej Fabryki Ma
szyn Jedwabniczych, którzy 
swym zachowaniem nle da\vall 
dobrego przykładu innym. 

Nadeszla wreszcie chwila otwar
cia Zlotu. Wszystkie stadiony wy
petniły się po brzegi delegatami 
z całej Polski. Niesposób było o
bejrzeć jednocześnie wspaniałych 
imprez artystycznych, sporto
wych i pokazów. Na wielu z nas 
ogromne wrażenie \vywarł kar„ 
nawal na Wiś1e. Tysiące różno
kolorowych rakiet, które tworzy
ły por trety towarzysza Bieruta t 
towarzysza Stalina oraz napis: 
11Konstytucja Polskiej Rzeczypo
spolite! Ludowe!" wprawiły nas 
wszystkich w podziw. Tego. jesz
cześmy n ie widzieli w swoim ży
ciu. 

Wielu widzów zgromadziły za
wody wieloboju SPO I Bieg-i Na
rodoi.ve, \V których star't'owało 
setkl zawodników i walczyło z 
niebywałą wolą Z\vycięstwa. 

Zawodnicy Lodzi za ięli dość do· 
brc m fejsca, a kolarze odnieśli 
zwycięstwo indywidualne 1 zespo
łowe , przywożąc do Łodzi p!<:kny 
puchar redakcji uSztandaru Mło
dych". 

W dnlu 22 lipca ekipa łódzka 
wstała \vcześniej niż zwykle, o
czekując z niecierpliwością defi
lady. 

Na Placu Dzierżyńskiego w 
w ielkim skupieniu wysh1chaliśmy 
przemówienia Prezydenta towa
rzysza Bot· slawa Bieruta i wraz 
z catą młodzieżą złożyliśmy uro
czyste ślubowante. 

Tych pięknych dni nie zapomni 
taden z uczestnikó\v Zlotu Mło
dych P rzodoi.vników - Budowni· 
ciych Polski Ludowej. Dni Ce 
dodały nam bodź.ca do dalszej 
pracy nad upowszechnieniem kul· 
tu ry fizycznej i zmobilizowały do 
dalszej walki o utr\valenie pokoiu 
na świecie i o zwyci ęską reall7.a
c1ę Planu 6-letniego , planu bu
dowy J>Orti::. t a\v socjalizmu. \V na
szym Kraju . 

ZDZISŁAW BOROWSKI 
sekretarz LKKF 

czyk Corno, Szwed Jans1;qn i 
inni. Zwycięzca biegu mara
tońskiego w Londynie Argen-

ZSRR (poprzedn:! wynostl 40.9). 
3) Węgry - 40,5, 4) Anglia _i 

40,6, 5) Francja - 40,9. 
W finale sztafety 4x400 m 

Jamajka pobiła rekord świata 
vvspaniałym wynikiem 3.03,9. 
Czasy po~zczególnych zawod-
11 1 ~ów były następujące: Wint 
-· 46,8, Laing - 46,8, Mac 
Kenley - 45,1, Rhoden - 45.2. 
2) USA - 3:04, 3) Niemcy za
c!Jodnie - 3:06.3. 

REKORD OLIMPIJSKI 
WCHODZIE 

kg, srebrny - Stańczyk (USA) 
- 415 kg, a brązowy - wo
robjew (ZSRR) - 407,5 kg. 

Tak więc w dotychczas r o 
zegranych 5 wagach reprezen
tanci ZSRR zdobyli 3 złote 
medale. 2 srebrne i 1 brązo
wy. 

zdobywa 
strzelaniu 

Bogdanow (ZSRR) 
złoty medal w 

W nJedzlelę Uikończon& zo- 3) Weinstein (ZSRR) 1.1111 
~tało strzelanie z karabinu do- (355 - 376 - 378), W chodzie na 10.000 m, 

Szwed Mikaelssan ustanowił 
rekord olimpijski, wynikiem 
45.02,8. Dwaj następni na me
cie, Schwab (Szwajcaria) t 
Junk (ZSRR), osiągneli czas 
4~,41,0. O kolejności zdecydo
wało zdjęcie fotograficzne. 

wolnego na 300 m z trzech po
<itaw po 40 strzałów. 

-
Od W) bijania szyb 

do Olimpiad'}„. 

8 medali zdobywają 
zapaśnicy ZSRR 

W niedzielę zakończył ałę 
4-dniowy turniej zapaśniczy w 
stylu klasycznym. Wspaniały 
s1.<kces odnieśli l'eprezentanci 
ZSRR, z:dobywając 4 złote me
dale, 2 srebrne i 2 bi:ązowe 
Zl·paśnicy radzieccy we wszy
stkich 8 wagach zakwalifiko
wali . się do walk finałowych. 

Konkurencja ta przyniosła 

piękny sukces strzelcom ra~ 
tb.ieckrim, którzy zdobyll zlo
~;· i brązowy medal. Zwycięr;
ca &gdanow ustanowił nowy 
rekord olimpijski lepszy o 2 

vkt. od dawnego. 

Gdyby nie zaszczyt jak! ich 
spotka.l - wyjazd na Olimpia
dę do Helsinek - by6 może 
nie wiedzielibyśmy jeszcze n!o 
o braciach Flinika.chf. Malko
wiakach i innych CZO\owyc1' 
zawodnika.eh wciąż jesz1:2e eg
zotycznego dla nas sport,. _ 
hokeja na trawie. Debiut !td
na.k naszej drużyny na Olil'll
pi.adzie, jej niespodziewane 
ZW)jcięstwa nad drużynami 
Belp\1 i Szwajcarii wzbudzttv 
z miejsca sympatię calej opinii 
sportowej dla tej, powiedzmt1 
szczerze, lekceważonej d11sc11• 
ptiny. Skąd się ten sport wziął 
u nas? 

E. ZATOPEK (CSR) 

tyńczyk Cabrera kończy bieg 
na 6 miejscu. 

Wyniki maratonu: 
1) Zatopek (CSR) -

2:23,03,2, 
2) Como (Argent.) -

2:25,35, 

1) Bogdanow (ZSRR) 1.120 
pkt. na U\00 moż!Jwych (st<>

iąc - 359, kll:C°l:\C - 376. le
i:ąc - 386). 

2) Burchler (S-iwajcarlal 
1.120 pkt. (350 - 381 - 389). 

3) Jansson (Szwecja) -
2:26,07, 

4) Choi (Korea) - -2:26,36, 
li) K.arvonen (Finl.) -

2:26,41, 

Sportowcy o Olimpiadzie ... 
8) Cabre'I'a (Ar1~t.) -

2:26,42,4, 
7) Dobrany! (Węgry) -

2:26,42,4, . 
8) Puolakk.a (Finl) -

2:29,35, 
9) Iden (Ang.) - 2:30,42, 

10) Haywa·rd (Afr. poł.) -
2:31,50,2. ' 

SZTAFETA ZSRR ZDOBYWA 
SREBRNY MEDAL W BIEG'tT 

4x100 METROW 
W półfinale sztafety 4x100 m 

w konkurencJl kobiet, Austra
lia pobiła rekord świata wy
rokiem 46,1. W finale USA i 
Niemcy zachodnie osiągnęły 
czas 45,9, bijąc ponownie re
kord św.iata. 

Wyniki finału: 1) USA -
45,9 - rekord świata, 2) Niem
cy zachodnie - ten sam czas, 
3; Anglia - 46,2, 4) ZSRR -
46,3, 5) Australia - 46,6. 

Wyniki sztafety 4x100 m w 
konkurencjti mężezyzn. Finał: 

1) USA - 40,1, 2) ZSRR (To
karew, Kalajew, Sanadze, Su
chariew) - 40,3 rekord 

Milo 1p.,Szlllłm7 1obol• u pll
Jcar&y „Wlókniarza" w Spal•. 
WIZYIC7 Onl poEA trenlnS•DU ..,._ 
l'I WYl'lcml• Ollm1,>lad'1. 

Entuzjazmuj" 11• katdym r;wy
c1t1twem zawodników radziec
kich oraz zawodników krajów de
mokracji ludowej. DyskutQj'I o 
niespodziankach ollmpljski~h. 

o Olimpiadzie na.I piłkarze 
lllÓwill; 

Urltant - Jestem przekonany, 
te po osiągnięciu prowadzenia w 
ogólnej punktacji ZSRR nie odda 
10 do końca Ollm1,>iady. 
Największą niespodziankę spra

wił nam młody Jokiel, zdobywa· 
jljc dla Polski srebrny medal. 
Włodarczyk: - Interesuję się 

sukcesami reprezentantó\v Związ
ku Radzieckiego i krajów demo
kracji ludowej. Przeżywam każde 
ich zwycięstwo i niepowodzenie. 
Nie mogłem si~ pogodzić z po
rażką naszej drużyny piłkarskie! 
z Duńczykami. Po takich przygo
towaniach, Jakie przeszli na oho.
zach wyszkolenlowych, stać byto 
ich na pokonanie pTzeclwnika. W 
lekkoatletyce nie osiągnęliśmy 

I 
sukcesów, :Jednak nasi zawodriicy 
w v.iielu konkurencjach pokonall 
renomowanych zawodników. Do
świadczenia z Ollmplady będą dl a 
nich większym bodźcem do wy
trwalszej pracy nad !Obą. 
Szczurzyńsld: - Obserwując o

llmpijskle przygotowania zawod
ntków radzieckich wiedzlalem, że 
wyniki ich zasłutĄ na uznanie. 

Ollm1,>lada wykazała całemu •w1a
t11, *• 1port w zw111&1<u l\adztec
ltlm oraa w krajach demokr1cjl 
ludowej, dzięki wszechatconnel 
opiece, ost4ga coraz lepsze wyni
ki. Każdy 1ukcu ost11gnlęfy przez 
bratnJch nam 1portowców jut 
dla mnie &łęboklm przet:rciem. 

WHnlewskl: - z chwil,, kiedy 
dowiedz.lałem 1lę, te Związek Ra
d<ieckl weżml• udział w XV 
Igrzyskach Olimpijskich, z góry 
wiedziałem, ie będzie on najpo
ważniejszym kandydatem do <do
bycia największej ilości medali. 
Cieszy mnie bardzo, :te po raz 
pierwszy w historii turniejów 
gimna5tyeznych na maszt ollm· 
pljski wciągnięty został sztandar 
polski. Cieszy mnie równle:t. jesz
cze jedno zwycięstwo: prawo u
czestnictwa \V Igrzyskach Ollm
pljskich sportowców Chin Ludo
wych, które próbowali storpedo- . 
wać przedstawiciele amerykań· 
scy. 

Trener Xról: - Na Olimpiadzie, 
w walce o palmę plerwszeństwa 
w doborowej stawce 7.&Wodn1kó\v, 
wielkll rolę odgrywa nie tylko 
dobre przygotowanie zawodników 
pod względem technicznym I kon
dycyjnym, ale również na•tawle
nte psychiczne. Pomimo że nasi 
lekkoatleci nie odegrali większej 
roll, jednak można śmiało stwier
dzić, że już obecnie dochodzimy 
do czołówki europejskie!. Olim
piada przyniesie nam bogate do
świadczenia, które zostam1 w pel
nt wykorzystane. 

Ncirodz!ł on stę na„. pod~ÓP• 
ku Il zb\egu u lłc J ola'll.t11 orai 
Zwirkl I Wigury w prci"4arum 
Gntdnle. Tutaj rozpoczę\l awq 
karierę brCM:la Flinikowte, eł 
Flinikowie, którzy sq dztś p~ 
porq naszej reprezentacji. Ka
rłe1'ę swą bracia rozpoczęli 
dzięki.„ lasce ojcowskiej. Oj
ciec Flinik używał jej widocz
nie rzadko, skoro chłopcy mo
gli od rana do wieczora strze
lać nią bra.mkl, które często 
padały przy akompaniamencie 
rozpryskujących się szyb, Ta 
dziwna ,,zamorska" gra szyb
ko pociągnęla i innych chłop. 
ców. Wkrótce powstały dwie 
drużyny i rozpoczęto regular• 
ne towanyskie spotkania. P6ź· 
me3 wszyscy razem znaleźli 
się w drużynie juniorów ,,Stfłl• 
li", w reprezentacji GnleznG, 
Polski ł wreszcie dostqpilł naj
większego za.szczytu, reprezen· 
towa.nia barw Polski na Olim• 
piadzie. 

I trzeba przyznać, reprezen• 
towa.!i je nadspodziewanie god• 
nie. 

~~~~~~~~~~~--~----

1.200 
wyjechało 

związkowców łódzkich 

na I • zn1wa do woj. szczecińskiego 
- Cieszymy si~. że wyje~- Cieślik z Łódzkiego Przedsl~ 

W sobotę wieczorem 1.200 
związkowców z Lodzi i woje
wództwa wyje<:b.alo do PGR 
w województwie szczecińsk.im, 

Wyjazdy dzieci 
na kolonie letnie 

Dzisiaj wyjeżdi.ają dalsze 
grupy dzieci na II turnus ko
lonii letnich. 
Z dworca Ł0Dż-FABRYCZ

N A o godz. 8.10, 9.34 i 10.35 
wyjeżdżają dzieci do Bedonia, 
a o godz. 16.30 do Inowłodza. 

by tam przez 7 dni brać u
dział w akcji żniwnej. 

• • • 
Już o godz. 19 obszerny plac 

przed dworcem na Chojnach 
zapełnU się pracownikami u
mysłowymi z urzędów I insty
tucji, którzy ochotniczo zgło
sili siE: na wYjazd do PGR w 
województwie szczecińskim. 

Nastrój panuje dÓskonały. 
Przybywających wita dziar
ską muzyką orkiestra z Za· 
kładów im. Marchlewskiego. 
Skoczne melodie ludowe w 
mig podchwytywane są przez 
czekających na pociąg. 

Ze stacji ŁODŻ-CHOJNY o 
godz. 22.15 wyjeżdżają dzieci 
do Białogardu, Ustronia Mor
skiego, Będzina, $wid\vina, 
Mi!ogoszcza I Mielna. Uwaga, uwaga! Grupa bu-

z dworca ŁODŻ-KALISKA dowlanych zajmuje miejsca 
o godz. 8.30 odjeżdżają pacią- w wagonie oznaczanym literą 
gi do Kolumny, o godz. 16.15 F. Proszę przygotować bilety! 
do Grotnik, o godz. 22 do ogłasza przedstawiciel 
Słupska, Ustki, Koczały, Kę- ORZZ. Po chwili 55 osób 
pic i Jastrowia, o godz. 22.15 wychodzi na peron i kieruje 
do Rąbina i a godz. 23.05 do się w stronę udekorowanego 
Skibna, Bobrowa, Czaplinka, 

1 

transparentami pociągu. Pro
Sławna, Darłowa, Krajenki l wadzi ich tow. Jerzy Aleksan-
Złotowa. drowicz. 

Wysokfe odznaczenia dla wybitnych 
przodowników Łódzkiej Fabryki Maszyn 
W dniu 26 lipca w Łódzkiej 

Fabryce Maszyn odbyła się 
wielka uroczystość: z okazji 
Swięta Odrodzenia Polski 26 
najofiarniejszych robotników 
otrzymało wysokie odznacze
nia państwowe. 

Dekoracji dokonał wiceprze
wodniczący Prezydium Rady 
Narodowej m. Łodzi - tow. 
Bugajski. 

Złote krzyże zasługi otrzy
mali: dyrektor naczelny za
kładu- Zygmunt Ratajczyk -
wybitny racjonalizator, nie
dawno awansowany na kie
rownicze stanowisko, czyścia
rze - Józef Michalak i Józef 
Janicki, którzy zadania Planu 

· 6-letn iego wykonali do dnia 
20 kwietnia br., naczelny inży
nier zakładu - Alojzy Jan-

kowski, laureat Nagrody Pań
stwowej oraz kowal Jan Ku
lesza, który także przed ter
minem wykonał przypadające 
na niego zadania Planu 6-let-
niego. ' 

Srebrne krzyże zasługi o
trzymali: Jan Górczyński, Jan 
Wierzchowski, Mieczysław 
Kupczyk, Kazimierz Michal
ski, Henryk Zientala, Roman 
Galant, Wllclaw Rychta i Ka
rol Stolarczyk. 
Brązowe krzyże zasługi wrę

czono: Józefowi Rudzińskie
mu, Mieczysławowi Urbania
kowi, Andrzejowi Tomas~ew
skiemu, Józefowi Matusiako
wi, Michałowi Oborskiemu, 
Antoniemu Przykowi, Tadeu
szowi Orendowiczowi oraz An
drzejowi Owczarkowi. 

Ważne dla osób ubiegających 
o wydanie odpisów metryk 

się 

dotychczas nie odebrały za
mówionych wcześniej metryk. 
Posiadane pokwitowania słu
żyć będą jako dowody złoże
nia wniosku o wydanie me
tryki celem okazania prowa-
dzącym meldunki. 

dżamy na żniwa do PGR biorstwa Remontowo-Budow• 
oświadcza tow. Aleksandro- lanego. 
wicz. - Członkowie naszego Stopniowo zapelnlają sltt 
związku już przed dwoma ty- wagony pracownikami handlu, 
godniami zgłosili się ochotni- Służby Zdrowia, gospodarkl 
czo do pomocy przy żniwach komunalnej, spółdzielczości 
t z nleclerpllwością oczekiwa- Itp. 
U dnia wyjazdu. O godz. 20.20 długi, liczący 

W grupie budowlanych kilkadziesiąt wagonów po-
znajduje się kilka osób, któ- ciąg osobowy odjeżdża z:e sta
re w ramach swego urlopu ej! Chojny. Ze wszystkich o
jadą na żniwa. Między Inny- klen pociągu widać rnzrado· 
mi ob. Antoni Bielicki, pra- wane twarze łodzian udają
cawnik Dyrekcji ZOR i Zofia cych się na żniwa. ... „„„„„„„„„„„„„.„„„. 

ZAPISY DZIEWCZĄT 
DO SZKOŁY BUDOWY MASZYN 

Komenda Miejska uSP" \V ł..O· 

d zi przyjmuje zapisy dziewcząt 

do szkoły Budowy Uaszyn Gór
nicz)·ch. 

warunki przyjęcia: ukończony 

18 rok tycia, a nle prz.ekrocz:ony 
l 9. Nauka w szkole trwa S mie
sięcy l obejmuje: tokarstwo, 1pa
walnlctwo, ślusarstwo narzęd.zlo· 

we l obróbkę metali. 
Bliższych lnformacjl ud•lela 

Komenda Miejska PO „SP", ul. 
Curie-Skłodowskiej oo. 

KURSY MOTOROWE LP:t 
o•odek Szkolenia ?i.łotorowego 

Ligi Przyjaciół żołnierza zawia
damia, że prz:tJmuje zapisy kan
dydatów na k-ursy samochodowo
motocyklo\ve. Ku~sancl musz~ 

PONIEDZIAŁEK, U LIPCA 

DZI 
~"""~---~-- -= 

być członkami Ligi Przyjaciół 

żołnierza. Bliższych tntormacji 
udziela sekretariat Ośrodka przy 
Al. Kościuszki 68, w godz. od 9 
do 17, 

DYZURY APTEK 
Dz1sle]sze} nocy dyturuJa n1„ 

stępujące apteki ; Limanowskiego 
1, Piotrkowska 25, Łagiewnicka 
120, Piotrkowska 193, Piotrkowska 
307, Narutowicza 42, Gdań5ka 90, 
Armii Czerwonej 8, Srebrzyńska 
67, Al. Kościuszki ł8. 

Dyłar pototnlczo • flnekolofllS
nv: dziś dyżuruje przez całą dob41 
szpital im. dr !f, Wolf, ul. Ła
giewnicka 34. 

PANSTWOWY TEATR WOJSKA! 
POLSKIEGO godz. rn 

Grzech'" 
OPERA SLĄSKA - godz. 19 -

,,Straszny Dwór'' 
Pozostałe teatry nieczynne 

BAJKA •• cztery serca" 
godz. 18v 20 

BAf,TYK - „Akcja B" - godz. 
16 .30, 18.30, 20.30 

G\JYN1A .P1 o gram naukowo-
ośw i atowy nr 35-52 - godz. 17, 
18, 19. ~,Awantura na wsi" -
godz. 20. Program dla najmłod
szych: „Kopciuszek" - .irodz. 18 

MLODA GWARDTA - „Na are
nie" - godz. 16, 18 , 20 

MUZA - „Na granicy·· - god;. 
18, 20 

I MAJ A - „Górą dziewcz~ta" -
18, ~o 

POLONIA - . . Dni i noce" 
godz. 16.30, 18.3", 20.30 

PRZEDWIOŚNIE - „Dziewczyn• 
o blalych w1osach"-godz. 17.JO, 
20 

REK OR n - Nieczynne t pawodu 
remontu 

ROMA ,. \Vesoła t'rólka" -
godz. 16, 20 

SOJUSZ - „ Slub z orzeszkodamt•• 
- godz . 19 

STYLOWY - .. Nedznlcy" I seria 
- gódz. 16, 13, 20 

Prezydium Rady Narodo
wej m . Łodzi zawiadamia, że 
osoby urodzone i zamieszkałe 
w Ładzi , które złożyły wnio
ski w Urzędach Stanu Cywil
nego w Lodzi o wYdanie od
pisów metryk dla uzyskania 
dowodu osobistego, nie potrze
bują się zgłaszać ponownie 
do Urzędów Stanu Cywilnego 
pa odbiór tych dokumentów. 
Zamówione metryki zostaną 
przesłane do Wydziału Ewi
dencji Ludności w Ładzi. Do
tyczy to również osób, które 

W wypadku nieodnalezienia 
za:nówionej metryki Urzędy 

Stanu Cywilnego w Łodzi bę-1 
dą wzywać zainteresowane o- ; 
soby w celu uzupełnienia ii.lo
żonych wniosków i udzielenia 
bliższych wyjaśnień. 

1'2..04 DrJennik . 14.00 Powtórze
nie dziennika. 14.15 Muzyka. lł.30 

Popularna muzyka sym!oniczna. 
15.JO 11Ami go home" - pl eśń. 
15.15 Audy cja dla chorych. 15.30 
Audycja dla dzieci. 16.00 Koncert 
solistów. 16.20 Audycja pt. „Nasi 
gości e". 16.35 Muzyka rozrywko
wa. 17.00 Wiad. popołudnlo\ve. 

17.15 „z mikrofonem prze:z: m\a
sto 1 wieś" . 17 .30 ,,Mówtą radio„ 
węzły tereno\ve", 17.40 Muzyka z 
płyt 18.00 Utwory fortepianowe 
kompoz. polskich. 18.20 Muzyka 
rozry\vkowa. 18.30 Koncert orga
nowy. 18.50 Reportaż aktualny. 
19.00 „Tańczymy przy głośniku". 

19.15 „S iedem dni sportu łódz

k i ego". l9.30 Muzyka l aktualno
ści. 20.00 Koncert Krakowskiej 
Orkiestry 1 Chónt. 20.40 „Tarc~eu. 
21 .00 Dziennik. 21.26 Wlad, spor
towe. ii.aa ?\1uzyka taneczna. 21.łó 

„Odpowiedzi fali 49". 22.00 Repor
taż z Olimpiady w Helsinkach. 
22.30 II i !Il akt Opery „Casano
va" w wyk, Opery Sląskiej. 23 .50 
Ostatnie wJadomości. 

śWTT - "Albeniz" - godz. 18, 20; 
TATRY - „Bitwa o szyny" -
~odz. J6, 18. 20 

W!SŁA - „Małżeństwo aktorkt•• 
- gódz. l~ . 45, 18, 20.15 

Wł.óK~lARZ - „Pod niebem Sy
cylii" - godz 16 30, 18 30 20 .30 

wor~NoSC , ,Pr7eczucie" 
godz. 16.30, l8.3C, 20.30 

ZACH (TĄ - N1~zynne z pO\\"'Ot!U 
remontu. 
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